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Francja musi zastosować względem Niemiec najostrzejsze sankcje 


PARYŻ, 9 listopada. — Cały 
dzi: y dzień w izbie był 
poświęcony wielkiej debacie w 
sprawie polityki zagranicznej 
Francji. Przedmiotem dysku- 
sji było 13 interpela które 
właściwie sprowadzały się do 
żądania od rządu wyjaśnień w 
związku z agresywną polityką 
nowego rządu w Niemczech. 


Na pierwszy ogień poszła in- 
terpelacja w sprawie wypad- 
ków w Zagłębiu Saary, skąd 
zorganizowana banda uprowa- 
dziła w swoim czasie trzech 
mieszkańców na _ terytorjani 

Niemiec, 
gdzie ich uwięziono, a imter- 
wencja zarówno ligi narodów, 
jak ambasadora francuskiego 
w Berlinie nie nie pomogła. 


Następny z kolei mówca, ra- 
dykał socjalny Gu mut, uza- 
sadniał konieczność 
pozostawienia chwilowo naro- 
du niemieckiego w sytuacji, u- 


wiemożliwiającej mu' rozwija- 
nie szkodłiwej działalności. 
Następnie mówca wskazał 
jeszcze na / niebezpieczeństwa 
bezpośrednich rozmów francu- 
sko - niemieckich. W konklu- 
zji mówca wypowiada się rów- 
nież przeciwko rozmowom 
czterech państw, dowodząc, że 
albo Niemey zgodzą sie na pu- 
bliczne rozmowy w Genewie, 
albo też jasnem się stanie cale- 


mu światu, że Rzesza nie chce 
pokoju, 

a wtedy cały świat ją potępi. 

Po przerwie obiadowej przy 
niezwykłem zainteresowaniu 
całego audytorjum, wstąpił na 
mównicę deputowany Mandel. 
Mówca rozpoczął od skreślenia 
dziejów ustępstw Francji na 
rzecz Niemiec. Następnie pod- 
kreślił, że nie wierzy w war- 
tość międzynarodowej kon- 


troli, ponieważ Francja lojalnie 

poddałaby się takiej kontroli, 

podczas gdy 

Niemcy skorzystałyby z okre- 

su próbnego dla dozbrojenia 
się. 

Mówca woła, że Niemcy za- 
mieniły się w jeden wielki o- 
bóz wojenny, a młodzież ener- 
gicznie przygotowuje się do 
wojny. Samoloty pasażerskie 
Niemiec mogą być w ciągu jed 


Chmury nad Dalekim Wschodem 


W calej Rosji rosną nastroje aniyjapońskcie 


MOSKWA, 9 listoj 
łym Związku Sowić m rosną na- 
stroje antyjapońskie. Prowincjonal- 
ne chehody rocznicy rewoluoji, 
zwłaszcza w miastach Dalekiego 
Wschodu, odbyły się 
pod hasłem pogotowia wojennego, 
którego hasło było silnie akcento- 
wane we wszystkich przemówie- 
niach. 


— W | y0SRWA, 9 listopada. (PAT) — 


Ambasador ZSRR w Tokio, Jure- 
niew, złoży) rządowi. japońskiemu 
notę, zawierającą energiczny pro- 
test przeciwko przelotom  aeropla 
nów japońskich nad okolicami Wła 
dywostcku. Nota sowiecka kwalifi 
kujo loty, jako 


„bezceremonjalne i  bezprzykładne 
pogwałcenie granicy sowieckiej” 
i domaga się uniemożliwienia tego 
rodzaju wypadków na przyszłość i 
ukarania winnych. Wkońcu nota 
wyraża przekonanie, że rząd ja- 
poński 
przedsięweżmie realne kroki 

w tym kierunku. 


nego dnia zamienione na wo- 
jenne. 

W ciągu kiiku dni Niemey 
mogą przeprowadzić mobiliza- 
cję swych sił zbrojnych i fa- 
bryk. 

Francja, chcąc uniknąć wy- 
ścigu zbrojeń, winna się na- 
tychmiast zwrócić do ligi naro- 
dów, wykazać miebezpieczeń- 
stwo, zażądać śledztwa i zasto- 
sować  sanikeje, przewidziane 
przez traktaty. 

Jeśli Fracja działać 
niezwłocznie, to pokój 
jeszcze być „uratowany. 
zakończenie dep. Mandel 
wzywa premjera Sarraut, aby 
wystąpił w roli publicznego 0: 

skarżyciela, 

Przemówienie Mandla przy 
jęto żywemi oklaskami 
prawicy i na znacznej części le 
wicy izby. 

Dalszy ciąg posiedzenia irby 
jutro o 9-ej rano 


będzie 
może 
Na 


na 


Dymitrow jest niewinny! 
ZO A anion, 


BERLIN, 9 listopada. (Pat.) 
Na dzisiejszej rozprawie w 
procesie o podpalenie Reichs- 
tagu przesunęła się  galerja 
świadków, których zeznania 
dotyczyły oskarżonych bułga- 


rów.  Przesłuchiwaniu tych 
świadków towarzyszyły usta- 
wiczne starcia pomiędzy Dy- 


mitrowem, a przewodniczą- 
cym. 

Była posługaczka Dymitro- 
wa twierdzi, że 

chciał on ją zgwałcić, 

Widziała u niego często po- 
sła komunistycznego  Cherlei- 
na. Zeznania jej nazywa Dy- 
mitnow insynuacją i bezczel- 
nem kłamstwem. 

Świadek panna Roeslein po- 

mała Dymitrowa w pociągu w 

noe pożaru, jadąe z Monachjum 
do Berlina. 

Wówczas Dymitrow przedsta 
wasi się jej pod fałszywem na- 
zwiskiem, jako historyk sztu- 
ki, pracujący na zlecenie rzą 
du włoskiego nad dziełem o 
padku kultury niemieckiej. 
Gdv nad ranem, dojeżdżając 
do Berlina, otrzymali dzienni- 
ki z wiadomością o pożarze 
Reichstagu. Dymitrow oświad- 


czyć miał, iż nie wierzy, 
dokonać tego mieli komun 
Dymitrow powiedział jej 


je 


musieli to być prowokatorzy | wołuje wystąpienie 


polityczni. 
-— Tych klasycznych świad- 
ków klasycznego aktu oska 


aby |nia widzieliśmy przecież tutaj! 
.|— oświadczył Dymitrow. 


Salwę Śmiechu na sali wy- 
Dymitro- 
wa w czasie zeznań świadka 
Anny Krueger, przyjaciółki je- 
go, rozwiedzionej z mężem. 


Gdy nadprokurator zwraca się 
do świadka z zapytaniem, czy 
popełniła z Dymitrowem wia- 
rołomstwo. oskarżony wstaje i 
głośno woła: 

nadprokuratorze! 
aczy pan, ale 


chciałem tu raz ma zAwsze t- 

świadezyć, że nie jestem ani 

impotentem, ani seksualistx, 
lecz normalnym mężczyzną! 
Przewodniczący zrywa 

odbiera Dymitrowowi 

a nas 


Obozy koncentracyjne w Austrii 


dla wichrzycieli i bombiarzy hitlerowskich 


areherg) tylko dlatego, że filja 
ta oświadczyła się za niepod- 
ległością Austrii. 

WIEDEŃ, 9 listopada. (Pat.) 


“y 


WIEDEŃ, 9 listopada. (Pat.) 
Wobec wzmożenia agitacji na- 
rodowo - socjalistycznej w Au- 
strji, postanowiły władze au- 
strjaekie, jak donosi półofiejal 
na „Politische Korrespondenz“ 
internować wichrzycieli w za- 
kładzie dla więźniów politycz- 
nych w Woellersdori. Interno- 
wano już w Woellersdort stu- 
dentów wszechniey _ wiedeń- 
skiej, którym udowodniono, że 
zorganizowsii zamachy przy 
pomocy bomb Izawiących. 

WIEDEŃ, 9 listopada. (Pat.) 
Rząd anstrjaeki zamierza roz- 
wiązać wszechniemiecki zwią- 


mek gimnastyczny 


(Turner- | cję narodowo - socjalistyczną. 


bund), posiadający w  Austrji | Przed paroma dniami wyklu- 


700 filji 
członków. 


uprawiający agita- 


z 64.000 czynnych | czył Turnerbund m listy człon- 


ków filję w Przedarulanji (Vor 


Nagrody Nobla 


Trzej laureaci 
SZTOKHOLM, 9 listopada, (PAT) 


w dziale fizyki 
Nagrodę ia rox 1933 podzietono 


— Nagrodę Nobla w dziale fizyki pomiędzy prof. Frwina Schsoed!n- 
ra rok 1932 przyznano prof. Wer-|gera z Austrji, ostatnio wykłada- | śpiewać pieśń Wessela i obrzu- 


nerowi Heisenbergowi z Lipska za |jącego w Oxfordzie i prof. Diraca | 
kwantów, |z Cambridge (Anglja) za jego prace 


jego ieorję mechaniki 


której zastosowanie doprowadziło | w dziedzinie nowej teorji budowy 


do odkrycia 
wodoru 


wielopostaciowości | atomów. 


politechnice wiedeński: 
cja aresztowała 20 

W instytucie fimjologicznym 
uniwersytetu roripoczęli studen 
ci narodowo - socjalistyczni 


é yzwiskami przeciwników 
i! Wohee 


pmiwersyteckiej i pozostał na 
sali przez cały czas wykładów. 


„GZyStka” u Komunistów 


Wielką sensację w Moskwie 
vzbudziło usunięcie naczelnego. re- 
daktora „Ekouomiczeskoj  Żizń”, 
A. B. Majmipa, który poddany zo- 
stał „czystce” i uznany za element 
szkodliwy dla komunistycznej par- 
tji. „Ekońomiczeskaja Żizń”. organ 
komisarjatu skarbu, śledzi wszyst 
kie zjawiska w życiu gospodar- 
czem Sowietów, komentuje je i wy 
tycza drogi, jakiemi kroczyć ma 
polityka gospodarcza ZSSR. Obok 
„Izwiestji? i „Prawdy” „Ekonomi- 
czeskaja Żizń%* jest najwpływow- 
Szym organem sowieckim. Dlatego 
też usunięcie redaktora naczelnego 
tego pisma, jest sensacją nietylko 
dla kół towarzyskich, ale i politycz 
nych. 

W Rosji sewieckiej od kilku mie 
sięcy prowadzona jest generalna 
„Cczystka”, której poddać się Mu- 
szą wszyscy komuniści, bez wzglę 
du na zajmowane stanowisko. W 
„czystce* tej chodzi o stwierdze- 
nie pochodzenia społecznego i sto- 
sunku do partji komunistycznej 
każdego członka tej partji . Ofiara 
takiej właśnie „czystki” padł re- 
daktor naczelny wspomnianego or- 
ganu komisarjatu finansów. „Czyst 
kę” zazwyczaj przeprowadza ko- 
mórka partji komunistycznej w po 
szczególnych zakładach i przedsię- 
biorstwach, czy instytucjach. 
Majmin potrafił zarządzić czystkę 
tak, że pochodzenia jego i przeszło 
Ści nie had komórka komuni- 
styczna pracowników ministerstwa 
skarbu, ale komórka przedsiębior- 
stwa, noszącego imię Ordżonokidże, 
Przed kom zyszczającą tej ko 
mórki Mainin 2 swą przyna- 
leżność do opozy! trockistycznej 
i histoij> swego wykluczenia z par 
tji w roku 1923, Kiedy jednak kon 
trolna komisja partiji komunistycz- 
nej dowiedziała się, że procedura 
j wem została przeprowadzo- 
zarządzono nową 
„czysike”, tym razem w komórce 
komisarjatu skarbu. Stwierdzono, 
że w latach najzaciętszej walki po- 
między icjalnym kierunkiem, a 
opozycja trockistyczną — w latach 
1923 — 1921 — Majmin został wy 
kluczony, jako trochista, a dopiero 
potem, na mocy specjalnego 
strzygnięcia komisji kontrol 
przyzrano mu prawa członk 
tji. Zdaniem prasy sowieckiej Maj- 
min nie zmienił się i starał się lan- 
sować swe poglady na łamach pi- 
sma, którego kierownictwo mu po- 
wierzono., Oprócz tego Majmin 
przyjmował do redakcji współpra- 
zowników, którzy w przeszłości a- 
twarcie walczyli ze Stalinem, jak 
np. trockistkę Megaworianową, któ 
ra wykluczona została z partji. 
Wichmana, również wykluczonego. 

Komisja oczyszczająca stwierdzi 
ła jeszcze inne grzechy Majmina. 
Dkazało się bowiem, że jest on synem 
witebskiego kupca i że przeto po- 
chodzenie jego nie jest nienagan- 
ne. 

Majmin starał się bronić tem, 
Że na stanowisku naczelnego redak 
tora tego pisma, podniósł jego po 
ziom, tak, że pismo to stało się 
najwpływowszem pismem w Rosji 
sowieckiej, Wrogowie’ jednak do- 
wodzili, że i w  „Ekonomiczeskoj 
Żiżni* dopuszezał się „odchyleń“, 
że sam zarabiał ubocznie, redago- 
wał jeszcze inne publikacje, powię 
kszył swój budżet, a zarabiając du- 
żo pieniędzy, prowadził życie nie- 
godne komunisty. Komisja stwier- 
dziła, że Majmin był przez 10 !at 
członkiem partji komunistycznej, 
uczkolwiek w rzeczywistości 
obcym żywiołen:, Naskutek takis- 
go orzeczenia, Majmin usunięty 
został redaktorem „Ekonomiczeskoj 
Żizni”. 
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Filiżanka aromatycznej herbaty 


LYONS a 


to delicja 
Czerwone opakowanie — cierpki smak 
Żółw | > łagodny „ 
Żadać wszedzie, 


roz- 


Ale | 5 
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„GŁOS PORANNY" — 1933 


Nr. 311 


Cieżkie chwile bolszewizmu 


Jak został zamordowany angielski kapitan (romy? 


Podczas wojny nie lubiane | śmierci z rąk czeki. Cromy'e- 
w Petersburgu zwłaszcza cesa-| mu ciążył jego urząd. Agentem 
rzowej. Rozpowszechniano | morskim w Petersburgu został 
wsród Humu, że Aleksandra | wbrew swej woli. 
Teodorówna pomaga niem- Gdy podpisano traktat brze- 
com, Fo sama z ich łona po-|ski, cały skład angielskiego po 
chodzi, Wyższe sfery peters-| sejstwa opuścił Rosję. Na Cro- 
burskie nienawidziły cesarzo- | my'ego włożono obowiązek nie 
wej z powodu jej chłodnej wy-| dopuszczenia do oddania w rę 
niosłości. Miano jej za złe na-|ce niemieckie rosyjskiej wo- 
wet to że chciała  osobiście| jeanej floty. Bolszewicy byli 
pielęgnować rannych wraz z| przekonani, że wysadzi się w 
wielkiemi księżniczkami, powietrze rosyjskie okręty, za 

— Cesarzowa rosyjska  --| nim dostaną się w ręce niem- 
mówili lekarze, — zajmuje tak | ców, 
wysokie stanowisko w społe-| €44046%%00400040%4%00%0%0 
czeństwie. że współpraca ze 
zwykłemi siostrami maiłosier- 
dzia może ją tylko poniżyć, 

— Rosja nie chce mi nigdy 
przyznać słuszności — powie- 
działa raz z goryczą t«esarzo- 
wa, 


Przyszłość Twego dziecka za 
bezpieczy niezrówna mączka 
odżyweza Fosfatyna Faliera, da- 
jąca siłę i zdrowie. 


Powyższa garstka faktów po 
chodzi z pierwszego tomu pa- 
miętnika  Mirieli Buchanan. 
córki brytyjskiego posła w Ra 
Obecnie wyszły już oba 
tomy — żywa panorama zna- 
imiennych i strasznych czasów. 
epoki przedrewolucyjnej, waj- 
ny i wszechrosyjskiego krachu, 
czyli, jak głosi tytuł dzieła 
panny Buchanan „Upadek wiel 
kiego cesarstwa”, Żywo i barw 
nie występują sylwetki poszcze 
gólnych działacz: 
nich ostatni rosy 
nawpółszalony Protopopow „z 
dzikim błyszczącym - wzro- 
kiem“, który upewniał carvcę 
o głębokiem przywiązaniu do 
niej narodu i arraji. 


Peoi. Einstein 
w Ameryce 


nastąpiła niszcząca 
rewolucja, legło w 
brytyjskie poselstwo 


w Petersbu:gu. Żywy i barwnv 
opis tej chwili daje powieść 
Ałdanowa „Ucie: Q roz- 
gromieniu brytyjskiej ambasa 
dy opowiada również Miriel 
Buchanan. Po zabójstwie Urye 
kiego czeza wykryła kontrre- 
wolucyjny spisek, o który o- 
skarżono anglików, Oddział 
czerwonej armji usiłował wtar 
gnąc do gmachu poselstwa. W 
przedsionku spotkał rozwście- 
czonych żołdaków kapitan Cro 
my z rewolwerem w reku: 
Padł zamordowany w jednej 
chwili. Konsula Woodhouse'a 
wtrącono do więzienia wraz 7| 
pozostałymi członkami posel. | 
stwa. Generalny konsulał w 
Moskwie był ráwuież przed- 
miotem szturmu. Lookhart 
który później zmienił zdanie o 
bolszewikach, został też are- 
sztowany i cudem . uniknął 
BRECEPIT MIRY EEEN ESEE 


Paul Valer 


Przybycie do N, Yorku wielkie: 
go uczonego, który jak wiadomo 
objął katedrę na uniwersytecie w 
Princetown. 


Marja Malicka 


pisze 
o „Kawalkadzie“ 


Quel totul. 
/ 


„KAWALKADA* — 


przedmioty domowego użytku i t. 


PRZEKAZY 
przyjmują następujące instytucje: 
darstwa Rrajowego, Powszechny 
i Tow. „Hias“ 

Wysyłkę paczek 
zrodzka 3 


Dia ułatwienia 


waszego. upodobania. 


znakomity pisarz francuski przema 
wia na kongresie współpracy 
iutetektualnej w Paryżu. 


syłkę znacznie zniżona. 


Pło. chujowe 


R OPR ZK 
PRZE SES 
Zarząd: Moskwa, Kuzniecka 14. 


Uniwersalne Magazyny we wszystkich miastach Z. $. R. R. 


zelkiego rodzaju produkty spoż 
mowe, ubrania gotowe, bielizna, trykotaż 


Towary w magazynach, pierwszorzędnej jakości — są 
również na skłaczie towary importowane. 
TA TORGSTN dla waszych. krewnych i znajomych 


yjmują w Warszaw. 
, Bcia Hirszfeld i B-cis Pakulse: 
Wysokość przekazu i ilość paczek dla jednej osóby nieograniczona, 


ANDARTOWB PRZESYŁKI 
wszelkich podatków i opłat celnych — opłata za opakowanie i prze- 


Informacje: WARSZAWA, Koszykowa 4, tel. 9-30-58. 


Oprócz tego podejrzewano 
Gromy'ego o spiski przeciw re- 
wolucji. Na życie jego wyko- 
nano w Petersburgu dwa za- 
machy. Podczas jednego z nich 
ratował się ucieczką z posel- 
stwa po dachach, wyskoczyw- 
szy uprzednio przez okno. Na- 
strój Cromy'ego był przez ca- 
ły czas fatalny. Odbił się w je 
go ustach, pełnych przygnębie- 
nia. Tęsknił za ojczyzną, ma- 
rzył o chwili, gdy znów znaj- 
dzie się na pokładzie i rozpocz 
nie dawne życie. Mówi w liście 
do Mirieli Buchanan: „Mam 
już dość polityki, opartej na 
wiarołomstwie i oszustwie“. — 
Zwykła to skarga w jego u- 
stach. Ostatni list brzmi, jak 
jeden krzyk obmrzenia: „Gar- 


Kronprine 


I gen. Schieicher 


na manewrach  kawalerji niemiec- 
kiej pod Doeberitz. 


to następny film „CASINA* 


ze, obuwie skórzane i gu- 
materjały włókiennicze, 
d. w wielkim wyborze. 


Urzędy Pocztowe, Bank Gospo- 
Bank Kredytowy w Warszawie 


iuro Posyłek, Nowo- 
Lod: ONSUM*. 


„TORGSIN* 


„TORGSINU* są wolne od 


. najoczywistsza prawda”. 


dzę tu wszystkiem, Trudno u- 
wierzyć jak nisko upadł Pio- 


trogród. Ostatni tydzień był 
najgorszy. Jak długo to jesz- 
cze potrwa?“ 

Zabito go 31 sierpnia na 


schodach angielskiej ambasa- 
dy. Lecz drogo sprzedał życie, 
zabiwszy dwuch żołnierzy czer 
wonej armji. Bolszewicy nie 
chcieli początkowo wydać cia- 
ła. Udało się jednak duńskie- 
mu posłowi po długich pertrak 
tacjach wydostać zwłoki. Na 
pogrzebie było obecne całe 
ciało dyplomatyczne, lecz na 
sam cmentarz towarzyszyli 
trumnie jedynie dwaj francu- 
scy oficerowie. Nastrój w mit- 
ście był bardzo groźny. 
Śmierć jednego oficera, a 
nawet zburzenie poselstwa nie 
były zdarzeniem w dziejach re 
wolucji dotychczas niespotyka- 
nem, Lecz śmierć Cromy'ego 
miała głębsze znaczenie. Wy- 
jaśniła mianowicie wiele, jeśli 
chodzi o istotę bolszewizmu. 
Zaczęto w Europie tozumieć, 
że nowych ruch nie jest  zja- 
wiskiem wyłącznie rosyjskiem 
owocem rodzimej produkcji. 
Angielskie ministerstwo woj: 
ny ogłosiło sprawozdanie z 
pogromu poselstwa. Na pod- 
stawie doniesień holenderskie- 
go dyplomaty ostrzegało w 
niem, „jeżeli nie zmiszczy 
się bolszewizmu, to całemu 
światu grozi niebezpieczeń- 
stwo. Nie jest to przesada, lecz 


Przedstawiciele Niemiec i Au- 
strji przyłączyli się do ogólne- 
go protestu. Sprawozdanie an- 
gielskie mówiła o wspólnem 
wystąpieniu mocarstw, gd 
jest rzeczą koniecmą  „wytę- 
pić bolszewizm w zarodku” „o 
ile się tego nie uczyni“, — glo- 
siło sprawozdanie, — „bolsze- 
wizm obejmie całą Europę, a 
nawet cały świat”, Anglja na- 
legała na natychmiastowe pod 
jęcie kroków wojennych prze- 
ciwko Ros Sytuacja Sowie- 
tów na wiosnę 1919 roku była 
wprost rozpaczliwa, Ze wszys 
kich stron następowały b 
armie. Lenin w rozmowie z a- 
merykańskim dziennikarzem 
rzelkł otwarcie: 

— Nie utrzymamy się w Mo 
skwie nawet tygodnia. W Kre- 
mlu wielu już pakuje manatki 
w przewidywaniu nieuniknio- 
nej ucieczki. 

Wiele, jeżeli nie wszystko 
dla uratowania bolszewików 
uczynił Lloyd - George. Czer- 
wona władza w poważnyn' 
stopniu zawdzięcza swe utrzy: 
manie jego polityce. 


no chorobie 


Herriof 


witany jest przez swych przyjacićł 


politycznych 


Nr. 311 


NA PROGU HAREMU 


dworzanie -- zdrajcy zamordowali króla Afganistanu 
Amanullah szykuje się do objęcia uśraconeśo ironu 


BOMBAJ, 9 listopada. (Pat.) 
Według wiadomości, nade- 
szłych z Afganistanu, król. Na- 


dir zamordowany został w 
swym pałacu przez dworzan. 
Król napadnicty miał być 


przez wiernych mn dotychczas 
dworzan w chwili, gdy opusz- 
czał harem. Napastnicy 
dali da króla 3 strzały 
ręwolwerowe, od których Na- 
dir padł ranny w pobliżu 
drzwi haremu. Zabójcy 
wlekli rnnmego, poczem 
sztylctowali go. 
Ani w Bombaju, ani w New 
Delhi uie otrzymano  dotych- 
czas oficjalnego sprawozdania 
o okolicznościach zabójstwa. 
Panuje powszechne piwekona- 
nie, że król padł ofiarą intryg, 
tak charakterystycznych 
historji Afganislanu. 
o zabójstwie 
króla Afganistanu wywołała 
niezwykle silne wrażenie wśród 
muzułman Iudji. Wojska an- 
gielskie zgromadzano w pobli- 
żu granicy afgańskiej, aby 


Noc G 


za 


dla y 


przeszkodzić ewentualnym roz 
ruchom. 


LONDYN, 9 listopada. (Pat.) 
Według depe.z, jakie nadeszły 
z poselstwa aagielskiego w Ka 
bulu, na czele zabójców Nadira 
stał 
student, prawdopodobnie nate- 
żący do grupy miodzieży aka- 
demickiej, repatrjowanej z Nie 
miec. 


Amannliah jesi gofów 


RZYM, 9 listopada. (PAT) — 
3 iadzie z. przedstawiciele 
agencji Reutera b. król Amanullah 
wiadezył, że, naród 
i tego zapra „to gotów j 
rrócić do kraju, aby wprowadzić 
ie swój program reform i pe 
t „Jestem gotów —  oświad- 
ył Amanullah — służyć zawsze 
memu krajowi w miarę mych sił i 
możności”, 


RZYM, 9 listopada. 
Rozeszły się tu dz 


Fel, wł.) — 
zóżnym wie 
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Afganistanu, 

Amanullah wyjechał 
bulu, 

é udział w walkach o tron, 

niewatpliwie rozpoczną. 


Zasługi Nadira 


LONDYN, 9 listopada. — Zarnor 
dowany król Aiganistanu, Mola- 
med Nadir, był jedną z wybitniej- 
szych osobistości świata muzułmań 
skiego. Urodził się w 1876 roku, 
jako członek starszej linji panują- 
cej w Afganistanie rodziny królew 
skiej. Linja ta zdetronizowana była 
przed kilkudziesięciu laty na ko- 
rzyść linji młodszej, z której pocho 
dził król Amanullah. Nadir był zna 


do Ka- 


, |komitym wodzem i politykiem, Mię 


dzy innemi, dowodził armją afgań- 
ska podczas wojny © niepodległość 
w 1919 roku i stoczył szereg zwy- 
cięskich bitew z wojskami angiel- 
skiemi, a następnie był przez kilka 
fat ministrem wojny. Amanullah, 
obawiając sie rosnących Wciąż 
wpływów Nadira, mianował go po- 
słem w Paryżu. 


tzorom wiadomości, że b. król 


Gdy w r. 1929 wybuchła rewolu- 


rozy w Hawannie 


cja, która wypędziła z kraju Ama- 
nullaka i wprowadziła na tron uzur 
patora Habibultaha, Nadir wyjechał 
do Afganistanu i stanął na czele 
wojsk, wiernych rodzinie królew- 


skiej. Po kilkumiesięcznych zacię- 


tych walkach Nadir zdobył Kabul 


i po straceniu uzurpatora był w); 


dniu 16 października 1929 roku ko- 
ronowany na króła Afganistanu 
pod imieniem Nadir Szacha. Rządy 
jego byty niezwykle energiczne. 


Nadir był zwolennikiem postępu, 
ale unikał błędów Amanullaha. Za- 
sługi jego dla kraju są ogromne. W 
ciagu 4 lat swego panowania przy 
wrócił jedność wewnętrzną i zorga 
nizował aparat administracyjn; 
oraz finanse państwa. Poza nielicz- 
ną grupą zwolenników byłego kró- 
fa Amanullaha, cały kraj popierał 
monarchę, który był niewątpliwie 
jednym z najwybitniejszych wład- 
ców Afganistanu. 

W Londynie panuje przeświadcze 
nie, że zabójstwo Nadir Szacha do- 
kenane było z namowy Amanulla- 


ha, który usiłuje za wszelką cenę 
zdobyć z powrotem tron utracony. 


Niecczekiwana rewolta, której rząd nie może opanować 


LONDYN, 9 listopada. — Miesz- 
kańcy stolicy Kuby przeżyli 
straszną noc grozy. Zamieszanie 
zaczęło się jeszcze w ciągu dnia. 
Nad miastem ukazało się kilka sa- 
molotów wojskowych, które pocze- 
ły zrzucać bomby, a następnie 
ostrzeliwać place z karabinów ma» 
szynowych. Jednocześnie odezwały 
działa przeciwlotnicze. Nikt nie 
wiedział kto z kim walczy i o co. 


Sytuacja wyjaśniła się dopiero, 
gdy zbuatowały się wojska staejo: 
nowane w obozie polowym Colum- 
bia, a następnie organizacją ABC 
1 studenci zaatakowali w mieście 
policję i wojsko. Hastem do po- 
wstania przeciw obecnemu rządowi 
był bunt korpusn lotniczego pod 
dowództwem porucznika Roberta 
Mendez. On też był dowódcą samo- 
lotów, które obrzuciły miasto bom- 
bami. Walki uliczne trwały przez 
całą noc. 

Jek dotychczas zdołano stwier- 
dzieć, padło w nich 70 zabitych i 
250 rannych. 400 rewolucjonistów 
wzieto do niewoli, Po stronie rewa- 
lucjotistów walczyły także licze 
oddziały policyjne, które wypowie- 
działy posłuszeństwo rządowi. 

Pułkownik sierżant Batista 
osobiście uczestniczył w ataku 53- 
mochodów pancernych na fart Am- 
brosła, obsadzony przez powstań- 
eów. Fort ten został przez Wojska 
rządowe zdobyty.  Rewoluejoniści 
trzymają się jednak jeszcze w dwu 
tortach. 

Od strony morza atak 
Ambrosia wspierały ogniem 
leryjskim kanonierki „Patria* 


arty: 
i 


Rafyfikacja trakfafu 
belgijsko-polskiego 
„Dziennik Urzędowy Mini- 

stermtwa Skarbu“ nr. 31 z dnia 

10 listopada 1933 roku przy- 

nosi szczegółowe  xestawienie 

stawek eclnych obowiązują- 
cych w obrotach gospodar- 
czych między Bełgja a Polską 

w związku z ratyfikacja trak- 

taty handlowego  helgiisko - 

‘niskiego. 


i | maszyniste za udział w starciu w 


na San | 


„Cubz*, trafione jednak kilkakrot- 
uie pociskami z fortu, musiały się 
wycofać. Również torpedowce ame 
rykańskie zakotwiczone n wybrze- 


„parlament Rzeszy ma być 
przeksztaleeny na ciało doradcze 
bez prawa uchwalania ustaw. 


„fabryki chemiczne w Niemczech 
na czele z £. G. Farhen i Stolzen- 
werk w Hamburgu powiększyły 
nstatnio znacznie produkcję gazów 
trujących, a szereg fabryk moto: 
rów, wskutek tajnego zlecenia mi- 
nisterstwa Reichswehry, rozpoczęło 
fabrykacje Specjalnych motorów 
aeroplanowych. 

„komuniści w Szwecji pomalo- 
wali farba nagrobek i usunęli wień- 
ce z grobu żony Goeringa, wohec 
czego premjer pruski zamierza 
zwłoki swej małżonki sprowadzić 
do Niemiec. 

„ow mieście Herne w Westfalji 
oprowadzano bezrobotnego, któremu 
przewieszono na plecach tablicę z 
napisem: Ten zdrajca ludu sprze- 
dai darowane mu przez urząd do- 
bwoczynnośći ziemniaki, a pieniądze 
nrzepił”. 

„sąd przysięgłych w Magde- 
burgu skazał na Śmierć pewnego 


noe sylwestrowa 1932 r.. w Czasie 
którego zastrzelony został kitlero- 
wiec 

„wczoraj w Monachium odbywa- 
ty się uroczystoścą związane z 10| 
rocznicą pierwszego puczu Hitlera, | 
któremu „Głos Poranuy”* poświęci! 
wczoraj artykuł wstępny, Obchód 
mial charakter propagandowy. 

ww Czechosłowzcji władze bez- 
pieczeństwa zlikwidowały grasują- 
eq od dłuższego czasu niemiecką 
szajkę szpiegowską, przyczem do- 
konano szeregu aresztowań, 

.dwęgjersey hillerowcy odbyli 
w Budapeszcie swój pierwszy 
kongres krajowy w zielonych ko: 
Szułach, a zamiast zakazanej swa- 
głyki mieli krzyż w. ksztalcie 
strzały. 

..fząd czeski zamierza  rozwia- 
zać stronnictwo komunistyczne, 


ży pełną parą uciekły poza linję 
ognia. 

Na ulicach pzez całą noc rozle- 
gały się detonacje wybuchających 


-Czy wiecie, że... 


„Ra posiedzeniu prezydjum tu- 
muńskiego stronnictwa narodowo - 
chiopskiego premier Vajda po 
twierdzil sj zamiar zgłoszenia 
jutro dymisji gabinetu, 


„rząd W. Brytauji zawiadomił 
telegraficznie sekretarza generalne 
go ligi narodów, że wypowiada z 
dm. 7 grudnia rozejm celny. 


„.bawiący w Moskwie prezes mię 
dzynarodowego komitetu pomocy 
ofiarom faszyzmu, lord Marley, na- 
wiązał kontakt z- międzynarodo- 
wem towarzystwem pomocy rewo- 
lucjonistom (MOPR) oraz z wszech- 
zwiazkowem towarzystwem  łącz- 
noś; kulturalnej z zagranicą 
(WOKS) w sprawie sowiecko - an- 
gielskiego zbliżenia na polu kultu- 
ralnem. 


„zmarł w Tokio marsz. Uyeha- 
ra, b. szet sztabu w czasie wojny 
rosyjsko - japońskiej i b. minister 
wojny. 

„w Morawskiej Ostrawie powsta 
imo da zakupu budynków i 
ziemi dia żyćów emigrantów z Nie 
miec. 

„urząd S. Zjednoczonych prze 
znaczył 400 wiljonów dolarów na 
roboty mubliczne, przy  stórych 
mają znalefć pracę 3 miljony bez- 
rabotnych 

«Stan Utah, jako ostatni ze sta- 
nów Ameryki, wypowiedział się 
za zniesieniem prohibicji. 

„dw skrajnej nędzy zmarł w Ni- 
cei w przytułku, przeżywszy lat 
M, znany filaatrop i b miljoner Si- 
kiriakow, któremu olb zymie kapi- 
tały skonfiskowano po nrzewrocie 
w hannark rosyjskich. 


«Cyklon, który przeszedł nad wy 
brzeżami Annamu, pociągnął za so- 
bą 120 ofiar w ludziach. 

„wszystkie kolonje polskie w 
południowej Ameryce ucierpiały 
dotkliwie wskutek klęski szarań- 
czy 


bomb, dochodziło do dzikich strze: 
lania pomiędzy małymi oddziałka- 
mi, z dachów strzelcy powstańcy 
vazili ogniem maszerujące oddziały 
wojska. Ułicami pędziły samochody 
pancerne, oślepiająz Dlaskiem re- 
fiektorów i strzelając nieustannie z 
karabinów maszynowych. 

Do szeregów powstańców napły* 
wają coraz większe zastępy ochot- 
ników, brak im jednak broni i anw 
nicji. Linje telefoniczne i telegra- 
ficzne są zerwane. Radjostacje do- 
noszą o wybuchu lokalnych po- 
wstań w glebi wyspy. 


HAVANNA, 9 listopada, (Tel. 
wl). — Dzisiaj przez cały dzień to- 
czyły się walki między powstańca- 
mi i wojskami rządowemi. Są licz- 
ni zabici i ranai. Dotychczas armja 
rządowa ma przewagę, ale nie pa- 
nuje w całości nad sytuacją, 


Każdy pakiet zawiera 
© orobki. i 
Cotgste-Palmolivo, “Sp. ;£ 0. o~ 


Zapowiedź 
dalszej secesji 


z partji socjalistów 
francuskich 


PARYŻ, 9 listopada. — Na dzi 
siejszem posiedzeniu senackiej gru- 
py socjalistycznej 7 senatorów po- 
stanowiło opuścić grupę i utworzyć 
nową frakcję w senacie. Na czele 
ich stanął dotychczasowy prezes 
grupy, sen. Reboul. 

Deputowany Felix, należący do- 
tychczas do grupy socjalistycznej, 
oświadczył dziś rano, że wraz z 10 
członkami  socjalistycznymi rady 
generalnej departamentu Herault 
utworzy autonomiczną  fetleracje 
socjalistyczną, 

Secesji w łonie socjalistów nie 
|można uważać za zakończone. Oku 
ło 30 deputowanych, którzy chcie 
li isć śladami neosocjalistów. poze 
stało wprawdzie w grupie, ale lada 
chwila można się spodziewać, że | 


oni opuszczą strounictwo. 


Smuimne horoskopy 


Instytut badania konjunktur przewiduje dalsza 
zmniejszenie obrotów i produkcji 


Z Warszawy donoszą: 
Instytut badania konjunktur 


wydał wczoraj opinję co do sy 
tuacji gospodarczej Polsce w 
I kwartale b. roku. Wynika 
z tego orzeczenia. Ż 

w kraju panuje derrtsja pro- 


dukcy jna, 
a inwestycje renowacyjne. któ- 
re muszą być cćzynione, nie są 
w stanie całkowicie zatrudnić 
istniejących w kraju przemy- 
słów, warzających urządze- 
wytwórcze. Instytut zazna- 
za, że podjęcie ruchu inwesty 
cyjnego oznacza przejście do 
poprawy konjunktury, a tego 


ruchu inwestycyjnego u nns 
nie widać. Pomimo zinniejszo: 
nych kosztów produkcji, sama 
produkcja pozostaje w k 

radykalnie zmniejszona, 
ż zapasy towarów 


E] 


nutniejsze jest to 
w zakończeniu swej e 
rystyki instytut opinjuje, iż 
w najbliższych miesiącach 
czekiwać należy raczej zmn. 
szenia ob 
ponieważ 
zonowa posiada obec 
rakter ostrzejszy 


czaj. 


PROFESOR 


Stanisław 


Nirnsteln 


udziela lekcji gry fortepianowej początkującym 
jak i zaawansowanym. 


WARUNKI BARDZO DOSTĘPNE 


ul. Traugutta Nr. 12 


prawa oficyna, III p. 


Dzień polityczny 


Wczoraj wczesnym rankiem 
powrócił z Wilna do Warsza- 
wy marsz. Piłsudski. 

* 


W jednem z berlińskich 
pism hitlerowskich ukazała się 
wczoraj wiadomość, że narodo 
wi socjaliści organizują oddzia 
ły ukraińskie w duchu hitle- 


rowskim, przyczem na miejsce |również 
Konowalca ma być powołany |vyych, bowiem sąd sam wysyła do 


inny oficer. To samo pismo | 
donosi o sabotażu w szkołach | 
ukraińskich w 


nie tych dwuch wiadomości 

wydaje się wskazywać, że właś 

nie hitlerowcy zamierzają zor- 

ganinować taki sabotaż. szkol- 

ny, o którym jakoś chwilowo, 

nie u nas nie słychać, 
* 


Jedna z agencji telegraficz- 
Rych przynosi następującą wia 
domość z Pragi: „Witos, Kier- 
nik i Bagiński odwiedzili dziś 
miasto Brno Morawskie, za- 
snajamiali się z miejscowemi 
organizacjami rolniczo - gospo | 
(darczemi, a następnie wrócili; 
do uzdrowiska po drugiej stro- 
mie Tatr, w którem hawią na 
kuracji od czasu opuszezenia 
Morawskiej Ostrawy. 

* 


Małapolsce ; 
Wschodniej. Dziwne zestawie- | 


| Wskutek uspokojenia, jakie nastą- | 
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Potworna komedija spra 


WiedliwOŚCi 


Proces 94 socjalistów przed sądem w Dreznie 


BERLIN, 9 listopada, — W Drez 
mie rozpoczęła się 1 listopada roz- | gu rozprawy. 
prawa sądowa przeciwko 91 człon-| Komendant szturmówki, który 
kom partji socjalistycznej. Na salę | prowadził oskarżonych na rozpra- 
rozpraw dopuszczono tylko kilka wę, ostrzegł tłum, zebrany przed 
osób ż pośród publiczności. Brak |sądem, że w razie okrzyków, lub 
sprawozdawców praso- |protestów, będzie strzelał ostrymi 
nabojami. 


dzienników komunikaty z przebie- 


Uspokojenie w Palestynie 


Walka z nielegalną immigracją 
JEROZOLIMA, 9 listopada, 


piło w całej Palestynie, po niedaw 
nych rozruchach, władze manda- 
towe zniosły całkowicie cenzurę 
prewencyjną prasy i listów, Tem 
niemniej w Jaffie i Tel- Awiwie 
ruch uliczny jest dozwolony jedy- 
nie do godz. 10 wieczorem. 

Władze angielskie w Palestynie 
wydały, w związku z  ostatniemi 
rczruchami, szereg zarządzeń, ma- 
jących ograniczyć nielegalną imml- 
grację żydowską do Palestyny. Za 
rządzenia te dotyczą mianowicie tu 
rystów żydowskich, zwiedzających 
Palestynę. 


Przedstawiciele lotnictwa 
polskiego są nadal w Moskwie 
przedmiotem owacji i wyle- 
wów serdeczności. Podczas 
śniadań i bankietów wymienia 
ne są pelne życzliwości wza- 
jemnej toasty, Wieczorem od- 


Na podstawie nowych rozporza- 
dzeń, turysta musi bezwzględnie 
opuścić Palestynę natychmiast po 
wygaśnięciu wizy. W przeciwnym 
razie władze grożą winnym repre- 
sjami w postaci grzywny i deporta 
cji. 


Policja szuka broni, rewidując 
przechodniów na ulicach Jafiy 


było się wielkie przyjęcie w 
poselstwie polskiem, na któ- 
rem m. in. 
czewski,  Chrypin, Unszlicht, 
przedstawiciele komisarjatu 
ludowego spraw zagranicz- 
nych i wszyscy attache woj- 
skowi. 


* 

Wszystkie ministerstwa przy 
gotowują projekty ustaw na 
sesję sejmową. Najważniejsze 
u nich dotyczą reformy podat- 
ków komunalnych, wprowa- 
dzenia podatku od kwasu wę» 
glowego, sody i tutek papiero- 
sowych. Pozatem opnacowany 
jest doniosły projekt ~ przepi- 
sów, dotyczących ordynacji po 
datkowej. 


Wczoraj wyjechała 
szawy delegacja, złożona z 7 
osób, reprezentujących sfery. 
rzemieślniczo - handlowe, ce- 
lem nawiązania stosunków han 
dlowych z ZSSR. 

* 


Utrzymuje się w stolicy prze 
konanie, że uniewersytet zosta 
nie otwarty po dniu 15 listo- 
pada. Na zebraniach młodzieży 
endeckiej, które odbyły się w 
dniu wczor”jszym rozmzucano 


ulotki antysemickie. Spokoju 
nie zakłócono. Senat politech- 
ñiki warszawskiej rozwiązał 


wczoraj na swem posiedzeniu 
7 organizacji studenckich, w 
tem dwie korporacje, „Natio- 
nalita" i „Vigintia*, Wczoraj 
również z wi wienia, przy ulicy 
Daniłowiczowskiej w stolicy 
zwolniono dwuch narodow- 
ców, zamieszanych w osławio: 
ne zajścia w uniwersytecie. W 
areszcie pozostaje obecnie jesz 
cze trzech awanturników. 
* 

Odsłonięto tablicę pamiątko- 
wą pod Ostrowiem Wip. w 
miejscu, gdzie zginął w kata- 
strofie samochodowej b. prem- 
jer i minister spraw zagranicz- 
nych, Aleksander hr. Skrzyń- 
ski. 

Ar, 

Sąd apelacyjny w Warsza- 
wie podwyższył wczoraj karę 
szpiezowi b. sierżantowi Arli- 


obecni byli: Tucha f 


z War: 


Grupa. kombatantów żydów 


Przy otwarciu rozprawy przewod 
niczący zaznaczył, że jeśli oskarże- 
ni spowodują jakiekolwiek zamie- 
szanie, to zostaną postawieni przed 


sąd nadzwyczajny, co oczywiście | * 


oznacza przedewszystkiem podda- 
nie torturom. Wielu oskarżonych 
na których twarzach i ciele znać 
slady bicia i znęcania się, ulękli się 
słów przewodniczącego i składali 
zeznania zgodne, jakie wymuszono 
na nich: w śledztwie. Znaleźli się 
jednak i tacy nieliczni, którzy śmia 


lo zeznawali, że się nad nimi znęca | 7; 


no i że katowaniem wyntuszono na 
nich zeznania. 


Takich procesów toczy się obec- 
nie w Niemczech wiele, ale wiado- 
mości o nich wogóle nie przedo- 
stają się za mury sądu. 


Na warsztacie 
najmłodszych 


Włodzimie*z Słobodnik u- 
kończył przekład poematu Ler 
montowa „Pieśń o kupcu Ka- 
łasznikowie*. Poemat ten iu- 
każe się w druku za kilka 
tygodni, — jjednocześnie z to- 
mem wierszy p. t. „Droga do 
matki“, 

Władysław Sebyła ukończył 
pracę nad poematem p. t 
„Koncert egzotyczny”, Poemat 
ten ukaże się nakładem insty- 
tutu literackiego 
„Dwa poematy*, do której wej 
dzie również „Siedem noktur- 
nów“, oraz poemat „Młyny*. 

Jerzy Brzęczkowski ma na 
wykończeniu powieść p. t. 
„Andrzej Nowak“, osnutą na 
tle życia emigracji i kolonji 
polskich w Rosji, szczegółnie 
w okresie lat 1905 — 1917. W 
powieści tej autor odzwiercia- 
dla prądy myśli społecznej, 
nurtujące ówczesny zabór ro- 
syjski* i społeczeństw» rosyj- 
skie. 

Stefam Fłukowski ma goto- 
wy do druku tom poezji p. t. 
„Koniec piechoty“ i pracuje 
nad powieścią, mającą zobra- 
zować wpływ sportu na kształ- 
towanie się psychiki człowieka 
i społeczeństwa. 


podczas nabożeństwa pod gołem niebem w Londynie, celebro- 
wanego przez nadrabina stolicy Anglji z okazji święta żydów, 


którzy brali ud 


iał w wojnie światow: 


L. M. Karachan 


a ZTCTTPO 
„Wszystko, prócz mi- 
łości, chcę ci dać, baby, 
Na to tylko jest mnie 
biedną stać, baby...* 


„Najgorsza“ 
kobieta 
Broadway'u 

śpiewa najlepsze 
piosenki 


CLAUDETTE COLBERT 


w filmie 


Wielka 
Urzesznica 


w pozostałych rolach głównych: 


RICARDO CORTEZ 
DAVID MANNERS 
KYDA ROBERTI 


wiceminister spraw 
zagranicznych, będzie prawdo- 


sowiecki 


podobnie mianowany pierw- 

szym smbasadorem Rosji sa- 
wieckiej w Waszyngtonie. 

2434030370000009000000%0 


Nie odwiedzajcie 


kowi z 10 do 15 lat więzienia, 
a zatwierdził wyrok 4 lat wię- 
zienia na wspólnika Arlika, 
Mączyńskiego- 


i BABY LE ROY 


Wkrótce w Grand Kinie 
 UEZGREEEE CZT KGW EE 


chorych na tyfus brzu- 
szny, gdyż tyfus iest 
chorobą zaraźliwą 


| 


I| stawia w teatrze 


Jerzy Ronard Bujański wy- 
daje tom szkiców p. t. „Berlin 
teatralny“ i wystawia sztukę 
p. t. „Jędrek posłaniec". 

Roman Kołoniecki ma goto- 
wy do wydania tom poezji i 
wydaje w bieżącym sezonie 
tom przekładów z Pawła Vale- 
ry oraz książkę p. t. „Fotogra- 
fje z Hollvwood". 

Zbigniew. Uniłowski opraco- 
wuje do druku powieść p, t. 
„Dwadzieścia lat życia“ i wy- 
„Ateneum“ 
przeróbkę ze swej powieści 
„Wspólny pokój“. 

Światopełk Karpiński ukoń- 
czył pracę nad komedją „Zie- 
mia pragnie wojny”. Sztuka 
ta będzie w bieżącym sezonie 
grana w jednym z wąrszaw- 
skich teatrów. 

Aleksander Wat ma zamiar 
wydać powieść psychologiczna 


która jest już gotowa do drw- 


ku. 

Anatol Stern pracuje nad po 
wieścią „Ostatni dzień”, 
pierwszy tej powieści będzie 
nosił tytuł „Legenda“, drugi 
„Garść ziemi“. Wykańcza po 
zatem satyrę sceniczną p t 
„Pan lokaj", 

Konstanty J. Gałczyński wy- 


daje poemat p. t. „Bal*. Ukoń 
czył on prace nad satyrą - 
buffonadą p. t „Muzeum 


Williamsa“. Jest to utwór © pi- 
sany na scenę i prawdopodob- 
nie będzie zreaŃńzowany na jed; 
nej ze scen prowincjonalnych. 


w książce $ 


Tom (i 
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Szlakiem zbrodni 
i występku 
MALISZOWA W FORDONIE. 
KRAKÓW, 9 listopada. — W zu- 


pełnej tajemnicy -przewieziono Ma- 
liszową, całkowicie wyczerpaną fi- 


zycznie i nerwowo, do więzienia 
karnego w Fordonie pod Bydgo- 
szezą, gdzie przebywać mia cale 


życie. Maliszowa spotka się w tem 
więzieniu z odsiadującą karę Gor- 
gonowa. 


19-LETNI BANDYTA 
WIONY. 


BYDGOSZCZ, 9 
Prezydent Rzpiieej 


ULASKA- 


przez powieszenie, wydany | 
RĄd w Inowrocławiu na 19-letr 
bandyte Antoniego Janicka 
pady z bronią w reku. 


KSIĄDZ OBRAZIŁ WŁADZ: 

ŁAŃCET, 9 listopada, — 
grodzki w Łańcucie po 
nin sprawy ks. Dachoty 
sądu i wiadz ogłosił d: 
skaznjący oskarzonego ks. Bachi te 
na 7 miesięcy aresztu 1000 zł 
grzywny. Skazanemu zaliczone 
areszt śledczy. Obrona zapowiedzia 
ta apelację. 


POBICIE PRZEMYSŁOWCA. 
WARSZAWA, 9 listopada. 
Ubiegłej nocy w- portjerni hotelu 
„Sawoy* podeszło do powracają 
cego do domu 33-letniego Tamun- 
da. Sokołowskiego, pi 
z Bydgoszczy, jaki 


dwuch mąż 
czyzn, którzy pobili swą ofiarę la- 


w komisasjacie wszelkich 
nień. Prawdopodobnie z: 
wstało na tle nieporozumień osot 


stych. 


PODPALONA TEŚCIOWA. 

WARSZAWA, 9 listopada. -- 
Władysław Adamiak, mając u 
do swej taściowej, Agnieszki Ja 
skiej, zamieszkałej w Jabłonnie. 
upił się pewnego dnia i poje 
do wspomnianej miejscowości 
oblal naftą cała ści 
wej i podpali 1d skazał go wcze 
raj na 4 lata więzienia. 


OLBRZYMIA AFERA WEKSLOWA 

WARSZAWA, 9 listopada, 
Dwaj kupcy z dzielnicy nalewi 
skiej, Friedman i Sorden 
już od dłuższego czasu pns: 
w obieg fałszywe weksle poważ- 
nych kupców prowincjonalnych + 
żyrami najpoważniejszych przety- 
słowców. Obecnie bomba pękła. 
Okazuje się, że weksli tych jest w 
obiegu na przeszło 60 tys. zł. (bu 


pomysłowych wekslarzy osadzono 

w areszeie. 

KPT. OLSZAŃSKI SKAZANY. 
WARSZAWA, 9 listopada. — 
B. kierownik centrum wyszkole 
oficerów lotnictwa w ~ Dęblinie. 


kpt. Izydor Olsza: 
o nadużycii 
zlotych, 
właszczenie pieniędzy 
na 3 miesiące i 2 tygodnie wi , 
nia oraz wydalenie 2 korpisi ‘ofi 
terskiego. 


WYROK NA MORDERCÓW 
AKTORA. 
SOSNOWIEC, 9 listopada, 
Sąd tutejszy po dwudniowej roz- 
prawie, której tematem było za 
mordowanie w swoim czasie sakry- 
tobójeze aktora Żydaczewskieg?. 
al d wuch Torang Zwi 

i R a 


} 
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„Slums“ londyńskie 


Miliony ludzi gnieżdżą się w najpotworniejszych warunkach 


(Specjalna stażba korespoądencyjna „Głosu Porannego") 


LONDYN, w listopadzie, 
Słowo slum jest jednym z wyra- 
ów, najczęściej spotykanych w 
pra angielskiej. Oznacza ono 
mieszkanie, urągające wszelkim za- 
sadom hygjeny i pozbawione naj- 
elementarniejszych wygód. Takich 
mieszkań jest, niestety, w Anglji 
hardzo wiele i prasa prowadzi kam 
panje za ich usunięciem.  Niespo- 
Rób wprost podać dckładnej cyfry, 
bo nomenklatura szalenie się różni 
i zależy choćby od... przekonań po- 
litycznych ich antorów. Wystar- 
Czy jednak stwierdzić, że w samym 
Londynie liczba „slums” idzie w 
setki tysięcy, a liczba ludzi, miesz- 
kających w nich, w miljony. Moż- 
na więc zrozumieć, dlaczego prasa 
angielska poświęca tyle miejsca tej 
sprawie. 

Skąd się wzięty „siums” w Lon 
dynie? Historja „słums” zaczyna 
się po t. zw. „włelkim pożarze” 
(rok 1616), Który prawie doszezęt- 
nie zniszczył stolicę Anglji. Lon- 
dyn odbudowany został chaofycz- 
nie bez najmniejszego planu. Mia- 
sto rosło bardzo szybko, ale do lat 
trzydziestu i czterdziestu ubiegłego 
siulecia nikt się mie troszczył o 
sirzszne warunki hygjeniczne, p3- 
nujące w Londynie, a zwłaszcza w 
jego uboższych dzielnicach. Dopie- 
ro kilka kolejnych epidemii chole- 
ry oraz akcje entuzjastów społecz- 
nych zmusiły rząd do zajęcia się 
tą sprawą. Karol Dickens był jed- 
nym z wodzów tej kampanji, przed 
stawiając straszne warunki miesz- 
kaniowe Londynu w swych powte- 
ściach „Oliwer Twist“ i „Dawid 
Copperfield", 

W ciągu następnych kilkudziesię 
ciu lat panowała w Londynie go- 
rączka budowlana. Zburzono całe 
dzielnice i zabudowano je nowymi 
domami. fw tem tkwi główna 
przyczyna obscnej nędzy mieszka- 
niowej. Nowe domy były budowa- 
ne przez prywatnych przedsiębior- 


ców z kredytów rządowych i muni 
cypalnych. Otóż ci przedsiębiorcy 
dbali przedewszystkiem © własną 
kieszeń: ich ideałem było umieścić 
na danym obszarze  jaknajwięcej 
mieszkań i w ten sposób wyciąg- 
nąć jaknajwiększy zysk. Te domy 
stanowią obecnie „slums*, Przeważ 
nie liczą przeszło 60 lat, nic więc 
dziwnego, że, mimo częstych repe- 
racji, chylą się ku ruinie. 

Całe dzielnice zabudowane są 
tak gęsto, że nie może być mowy 
o stworzenia skweru lub nawet 
placu zabaw dła dzieci. Kilometra- 
mi ciągną się rzędy brudnych, o- 
hydnych domów, zbudowanych w 
czasie, gdy nie było ani gazu, ani 
elektryczności, ani wodociągów i 
tentralnego ogrzewania. W tych 
domach żyją miljony ludzi. Całe 
południe, pólnoc i wschód Londynu 
zajęte są przez „slums”, otaczając 
jakby półksiężycem środek i za- 
chód — siedzibę bogaczy. 

Nademiar złego jest jeszcze kil- 
ka okoliczności, które pogarszają 
Sytuację. Londyn posiada kilkana- 
ście stacji kolejowych, zbudowa- 
mych jakby wieńcem dokoła cen- 
trum miata, Stacje te zajmują ogro 
mne wprost obszary i aby je zabu 
dować, trzeba było zburzyć całe 
bloki domów. Otóż dokoła prawie 
wszystkich stacj: petworzyły się 
dzielnice  „slums™ zamieszkałe 
przez biedaków, nawet tam, gdzie | g 
przed zbudowaniem stacji byty |? 
dzieluice, zamieszkałe przez ludzi 
zamożnych, Ale dzielnice najgorsze 
pod względem mieszkaniowym leżą 
na wschodzie, niedaleko portu 
Whitehapel — dzielnica żydowska. 
Limiehonse — dzielnica chińska i 
Poplar — skąd pochodzi obecny 
wódz angielskich socjalistów, Lans- 
bury. 

Pod koniec dziewiętnastego wie- 
ku, a zwłaszcza w ostatnich trzy- 
dziestu latach, nastąpiła nowa re- 
wolucja budowlana, Londyńczycy 


zaczęli emigrować 
przedmieść — ogrodów. Te same 
towarzystwa, które dawniej budo- 
wały „slums“, cbecnie budują dom 
ki z ogrodami, po cenach dostęp- 
nych dla tych miljonów pracowni- 
ków umysłowych i robotników, žy- 
jacach w Londynie. System spłat 
na raty panuje niepodzielnie: moż- 
ua kupić naprawdę śliczny domeł 
z wszelkiemi wygodamti, otoczony 
ogródkiem na tygodniowe spłat, 
od 11 złotych. 

Ten nowy exodus z.Londynu 0- 
czywiście pożyteczny sam przez się 
miał fatalne skutki dla mieszkań- 
ców „Slums“, Bo  przedewszyst- 
kiem w ogromnej większości wy- 
padków nie mogą oni sobie pozwo- 
liċ nawet na najniższe raty. A po- 
tem te nowe przedmieścia komplet 
nie odcięty dzielnice „słums” od la 
sów, łąk i pól, które dawniej grani 
czyły z niemi i stanowiły jakby re 
zerwuary świeżego powietrza. Na- 
domiar złego Londyn się ostatnio 
bardzo uprzemystowił i powietrze 
jego jest pełne dymu z fabryk, zbu 
dowanych przeważnie nad brze- 
giem rzeki, blisko portu i najbied- 
niejszych dzielnic. 

Nie więc dziwnego, że kwestja 


VARIETE-DANCING 


„TABARIŃ” 


ul. NARUTOWICZA 20 
telefony: 150-66 i 154-60. 


Dziś i codziennie wielka sensacja 
CUD XX WIEKU 


Światowej sławy królowa żelazn 
w nowych eksperymentach. 
Dalszy ciąg kobiecego turnieju 
zapaśniczego. 
Orkiestra Welnrotha. 
Bogaty program kabaretowy 


do nowych.. 


slums“ jest obecnie tak aktualna, 
jak była sto lat temu, z tą jednak 
różnicą, że zamiast entuzjastów 
społecznych, zajmują się tą spra- 
wą partje polityczne, Opozycja. 
zwłaszcza socjalistyczna, znalazła 
w niej świetną okazję do zaatako- 
wania rządu. Gazety socjalistyczne 
raz po raz publikują fotografje 
strasznych mieszkań, w -których 
gnieżdżą się robaki i choroby, któ- 
rych mieszkańcy nadomiar złego, 
płacą wprost horendalne komorne. 
Oczywiście, nie szczędzą oni też 
ataków na impotencję rządu, ape- 
lów do kampanji narodowej prze- 
ciwko „slums” i obietnic, że gdy 
socjaliści dojdą do rzęklu, wszystko 
będzie inaczej. 


Gazety rządowe również domaga 
ją się akcji od rządu, chociaż oczy 
wiście z innych powodów twierdzą 
one, że przez planowe zburzenie 
„Slums* i wybudowanie nowych 
pomieszczeń dla ich mieszkańców, 
rząd przyczyni się wydatnie do po- 
prawy ogólnej sytuacji ekonomicz- 
nej Anglji — bo przecież będą 0- 
gromne zamówienia dla rozmaitych 
przemysłów i spadnie znacznie 
cyfra bezrobocia. Rząd jednakże 
zajmuje, jak dotychczas, bardzo 
niezdecydowane stanowiska. Jedy- 
nem jego pociągnięciem była po- 
dróż ministra zdrowia publicznego 
po terenach „siums* dla wybada- 
nia sytuacji, Ale systematycznego 
planu usuniecia „slums“ którego 
domagają sie anglicy, rzad nie opu 
blikował. Powód jest jasny — kwe 
stja finansów. Wprawdzie sytuacja 
budżetowa ostatnio się poprawiła, 
ale o pokryciu kosztów kampanji 
przeciw „słums” z budżeta nawet 
myśleć nie można. Pozostaje więc 
albo pożyczka wewnętrzna, albo —- 
na wzór Francji — loterja państwo 
wa. Rząd jednak się w tej kwestji 
nie wypowiada i zachowuje milcze 
nie sfinksa. 


A. Łas. 


PRZODUJĄCE ŚRO 
PIELĘGNOWANIA ZER 


PASTA 
ELIKSIR 
MYDEŁKO 


Znany reżyser, Ernest Lubitsch, 
przyjął obywatelstwa amerykań- 
skie. 

. . 

W ciągu najbliższych 
się ukazać monutientalne dzielo 
zbiorowe w ZSSR w 15 tomach. 
obrazujące całokształt wojny cy- 
wilnej w Sowietach. Tom 1 „Pać 
dziernika ukaże się już niebawem 
i zawierać będzie prace Manuilskie 
go, Raskolnikowa, Bubnowa, Piat- 
niekiego, Krylenki, Stackiego, Rad 
ka i innych czołowych uczestników 
arzewrotu październikowego. 

.. » 

Komisarjat turystyki w Rzymie 
ogłasza następujące dane, dotyc: 
ce ruchu turystycznego we W 
szech za pierwszych dziewięć mie- 
słęcy bieżącego rokn: koleją przy 
bylo 771 tysięcy (w roku 1902 —- 
560 tys., drogami lądawemi - 
1,227 tysiecy (873 tys.), droga po- 
wietrzna i morską — 92 tys. (78 
tys.), ogółem w 1933 rosu 2,090,900 
osób, w 1932 — 1,511,000 osób. 


. 
5 lat ma 


WYCIECZKI _„ORBISU%. 

Jak się dowiadujemy Polskie 
biuro podróży „Orbis organizuje 
z okazji uroczystego obchodu 1 
lecia niepodległości mlgowe prze: 
jazdy do Warszawy, Krakowa i 
Lwowa. Informacje w biurze „Or 
bis“, ul, Piotrkowska 67. 


PRZED MATURĄ... 


Codzienny Dodatek Powieściowy „GŁOSU PORANNEGO” z dn. 10.XI. 


Nr. 12 


STEFAN ZAGORZYŃSKI. 


Plan B-4 


Powieść szpiegowska na tle życia łódzkiego. 


Ciąg dalszy 


Baliński wstal, Księgarz wi- 
dzi naraz zupełnie innego nziv 
wieka. Z twarzy jego spadła 
maska urzędowa. Przed Gore- 


wem nie stoi już Baliński » 
szpieg. Wesoło spoglada na 
niego Baliński — człowiek 


prywalny. 

— Panie Gorew, 
SIĘ zabawić, 
ady’ 
trafi 


chciałby 
Niewiadomo 
co się człowiekowi przy 
Póki można — trzeba ko 
.„ Póki forsa jest. 

«owo wyrwał portfel i 


Ne: 
rzucił 
tów. żowe banknoty rożsy 
pały się po wypłowiałym, sta 
7 walerskim obrusie. W dy- 
„ zatęchłym pokoju wia 
nęło życiem. 
et Wisarjonowicz pod 
sł głowę. Baliński stal zmię 
skulony w sobie. Energicz- 

obwisła;  Iwardy 
podbródek bezsiinić 


ty. 
na lwi 
przedtem 


zaznaczał się pod wykrzywio- 
nemi ustami. Ale trwało to tyl 
ko chwilę. Znów wrócił va 
twarz poprzedni nastrój. 

— Panie Gorew! Ja chcę sie 

hawić! Pan mi pokaże łódzkie 
uciechy. 
Niech pan nie zapomina, 
ie jest pan śledzony. Nie po- 
wimi nas razem zobaczyć. 
Pan zapomina o swym zawo- 
dzie. Nie może pan tak postę- 
pować, jak każdy zwykły ezło 
wiek, 

— Co mi tam. Ucharaktery- 
jemy się, Nikt nas nie po- 
zna ‘Panig Górew, żyjmy, żyj- 
my 


wał w środku zdania. Go- 
rew wykrzywił się w pogardli 
wym uśmiechu. Potem siadł 
przy stoliku i bez jednego sło 
wa począł się szminkować. 

* 


Dwuch eleganckich panów 
opuściło dom przy ulicy AM 
drzeja, Dozorca nie znał ża- 


dnego z nich. Z niskim ukło- 
nem przyjął hojną szperę 
Głucho zatrzasnęła się brama. 

Gruby stolarz Schmidt zm- 
dził się od tego huku i nirspr 
kojnie zamruczał: 

— Spać nie dają. Pownie w; 
chodzą od tej cholery z ofi:y- 
ny. Taka, lo ma zarobek, ta 
łą noc spać nie można. 

Gruby stolarz Schmidt 
spokojnie przewsócił się na 
drugi bok i zasnął Śniło mu 
się, że rewirowy rzucił się 7 
nożem w ręku na „cholerę z o- 
ficyny*, a Fiłaret Wisarjono 
wicz okładał go raszplą 


ROZDZIAŁ VII. 

Skrzypce zawodziły cicho ja 
kiś 1ozlewny cygański romans. 
Przyćmione światło  rozpełzło 
się po sali, Przy stolikach sre- 
dzieli rzadcy goście. Było jesz 
cze dosyć wcześnie. Dopiero 
wpół du dziesiątej. „Arkadja”, 
największy i najbardziej uczę 
<sczany kabaret w Łodzi +a- 
czyna żyć dopiero po jedena- 
stejj Muzyka od niechcenia 
przygrywała. Od stolika do 
stolika wędrowały spojrzenia, 
uśmiechy, uwagi, Każdy wcho 
dzący poddawany był krytycz- 
nej obserwacji, 

U drzwi ukazał się miski, 
krępy jegomość Zagięty nos, 


i] 


nie- | z 


giube wargi i czarne, 
rzawe włosy przy nienagan- 
nym stroju wieczorowym. 

— Widzisz — mówi szeptem 
starsza, wysuszona i wyżółkła 
dama do swei towarzyszki —- 
widzisz, to jest Zylbercwaję. 
Spalił przed miesiącem fabry- 
„ ma za co chodzić do 
A przedtem to by? 
petak“, 

„jak doszedł de 
— odbowiada to- 
wa mrużąca nerwowo 
lewe oko i piastujaca na pod- 
bródku potężną brodawkę. 
Wiesz, co on zrobił? Nawiązał 
stosunek z żoną starego Maye- 


ra, a połem szantażował ją i 
jego. Z tego ma tabryke. Ta- 
kie czasy. 

Wyschła pierś "niosła sie 
westchnieniem, 

— (iekawam, ra Mavcrowa 
w nim widziała. Ma bardzo 
wulgarny wygląd; nawet taki 
ordynarny typ — tu się nś- 
miechneła, bo  „ordynarny 


typ“ właśnie na nią spoirzał. 

Do sali weszła piękna dama, 
niezwykle strojna. obwieszona 
hiżnterją. Towarzyszył jej star 
szy, siwiejący meżczyzna. 

—- Popatrz — zwrócił się do 
siedzącego z nim przy jednym 
stoliku kolegi młodzienice ó 
bladej zapadłej twarzy i nie- 


kędrsie- | 


czystej cerze — to jest doklo- 
rowa  Budasińska m mężem 
Klasa kobita. Ale nie będę się 
tam pehał, bo pół Łodzi już ją 
zna. A ja nie lubię używanych 
garniturów — wybuchnał pisz: 
czącym chichotem. 

-- Pewnie, ty wolisz tę ma- 
łą Stasię. Tam napewno jest 
mniejszy tłok i garnitur wcale 
nie używany — drwił kolega 

Sala powoli zanełniała s 
Przy stolikach słychać było 
raz głośniejsze rozmowy. 
niektórych lożach zapalono 
iuż światło. Siedziały lam ca 
grubsze ryby ze złotei młodzie 
ży, kilku oficerów w towarzy- 
stwie wymalowanych i wyde- 
%oltowanych niewiast, Kelne- 
rzy kończyli ostatnie przygolo 
wania. 

Gwar na sali rósł. , Fala glo- 
sów przelewała się z kąta w 
kąt. Od czasu do czasu głoś- 
niejszzta akordem wpadł $ 
kiestra, chwilami pi 
i słychać było fortepian, 
jający cake - walka lub Skrzyp 
ce, ciągnące sentymentalną me 
lodję. Nastrój stawał się tora 
weselszy, Od stolików, od lóż 
dochodziły głośne wybuchy 
śmiechu, Grube basy męskie 
wtórowały histerycznemu chi 
chotowi kobiet. 


w 


D. © n 


wzarne i biale 


Dwie te barwy królują dzisiaj 

w Paryżu. Na zdjęciu widzimy 

krótki żakiecik z czarnych fok, 

przybrany białemi gronostaja- 
ml. 


Wiadomo. też 


10. X1.— 


„GŁOS POkaxNY- 


W dniu wczorajszym na terenie 
całego miasta rozpoczęto energicz 
ne przygotowania do obchodu ju- 
trzejszego święta odzyskania nie- 
podległości. 

Wszystkie gmachy państwowe, 
jak gmach urzędu wojewódzkiego, 
zby skarbowej, sądu okręgowego, 
DOK, pozatem koemisarjaty, wszel- 
kie urzędy oraz gmachy magistrac- 
kie udekorowano już girlandami i 
zielenią. 

Najefektowniej wyglądać będzie 
Plac Wolności. Pomnik Kościuszk: 
oświetlony zostanie specjalnie za- 
instalowanemi reflektorami. Oświe 
tlony zostanie również gmach ra- 
tusza. 


340300909402030009000999041 


NOCNE DYŻURY APTEK. | 
Dziś w nocy dyżurują następujące | 
apteki: A. Pofasza (Plac Kościelny | 
10); A Ch 2): | 
E. Miillera (Piotrkowst 
Epsztajna (Piotrkowska 
Głorczyckiego (P: 
toniewicza (Pabjani 


cję do biura AA ego 
ego przy ul. Piotrkow 
sié się powinni 


PERNT na terenie v komissa 


jatu 
policji o nazwiskach rozpoczynają 


cych się od liter Ni Ọ oraz 
mieszkali na terenie XIIT kom 
rjatu o nazwiskach rozpoczynają 
cych się cd liter P, R, S, Sz. 


za- | 


Jutro, w sobotę, dnia 11 listopa- IB 


da wobec przypad, 
narodowego, biuro 
dzie nieczynne i 
odbędzie się. 


wojskowe De- 
rejestracja nie 


ELEKTRYFIKACJA KRAJU. — 

Jak się dowiadujemy. na pod- 
stawie rozporządzenia prezydenta 
Rzplitej o elektryfikacji kraju, 
wkrótce ministerstwo przemysłu i 
bandlu wyda odpowiednie rozpodzą 
dzenie o podziale państwa na okrę 
gi elektryfikacyjne. Obszar b. Kon 
gresówki zostanie podzielony na 
B okręgów. Do łódzkiego okręgu 
elektryfikacyjnego włączony będzie 
również Piotrków. (p) 


UMOWA Ww PRZEMYŚLE 
TRANSPORTOWYM. — U inspek- 
tora pracy Wyrzykowskiego odby- 
ła się wozoraj konferencja w spra. 


Ostatnie dni! 


Pierwsza 
Polsko Czeska 
komedja p. t. 


12krzeg8ł 


Burian-Dymsza- 
Pogorzelska 
Dziś pocz. o g: +ej £ 
:904999909009000-0999740 
TU IEJ ZAPAŚNICZY 

W TEATRZE KOMIKÓW 

W dniu dzisi 1 ropot 

się w leatrze Komków międz 

łowy turniej zapaśnić kobiet o 

mistrzostwo. Poza vurmejem grana 
jest rewja w 20-tu obrazach. 

CUERE TZT SEE ED 


i płacy pracowników 
transportowo - ekspedy 
Po 
komisję mieszana, 
kowała stronom, że 
wszystkie punkty, doty 
łego układu w sprawie płac, 
brani postanowili  zaakceptow 
protokuł. Podpisanie umowy n: 


sta 


wie unormowania warunków pracy 


Dziś wielka 
2 szlagiery W 


Żółta Maska 


Porywający dramat, odtwarzający zbrodnie chińskich mandarynów 
wg. fascynującej powieści Edgara Wallace'a 


WARWICK WARD 


W rolach 
głównych: 


pi we wtorek. 


premiera 
jednym programie 
=== 


zabawny LUPINO LANE 


i śliczna DOROTHY SEACOMBE 


Tajemnice twierdzy „Krwawy Tower“ ! 
klatce! — Tajemnice chińskiej świątyni! — Pod jarzmem Wschodu! 


— Porwana! 


Przygotowania 00 ów. 


(W dniu 11 listopada urzędy państwowe i magistrat będą nieczynne 


przemyslu |} 


uzęodnila | s 


za 
zł 


wytworny mistrz 
maski, 


ih 


Dzisiaj w wigilję święta wszyst- 
kie wyżej wspomniane gmachy bę 
dą już bogato ifuminowane i ude- 
korowane zielenią sztandarami. | 
Należy spoilziewać się, że do wie | 


czora przybrane zostaną również 
wszystkie inne lokale oraz doty 
w ceałem mieście, a specjalnie 


wszystkie witryny sklepów. 

W godzinach wieczornych na mia 
sto wyruszy dziś specjalnie udeko- 
rowany tramwaj, zaś orkiestry 
wojskowe, policyjne i uczniowskie 
odegrają na ulicach capstrzyk. 

sa tt 


W zwiazku z przypadajacemi na 
dzień jutrzejszy trzema rocznicami: 
15-lecia odzyskania  niepodległoś- 
ci, 40-lecia pracy społecznej mar- 
szałka Piłsudskiego, 25-lecia związ 
ku walki czynnej (Strzelca) 
biura i urzędy państwowe będą ju- 
tro nieczynne. Zamknięte będą rów 
nież biura magistratu i wszelkich 
innych uczędów. Również biura 
i kasy Elektrowni Łódzkiej beda 
nieczynne. 

W. kasie chorych czynne będzie 
tylko pogotowie ratunkowe. Banki 
czynne beda normalnie. Sklepy 
prawdopodobnie będa zamknięte 
tylka w godzinach przedpołudnio- 
wych. 


«w 6 


Jak sie dowiaduiemy ze źródeł 
miarodainych, żadne oficjalne za- 
rzadzenia w- snrawre zamkniecia 
sklenów oraz przerwania pracy w 


28 pułku Strzelc 


Jutro, 11 listopada, w rocznicę 
wiepodległości panstwa polskiego 
obchodzi doroczne swe święto puł- 
kowe 28 pułk Strzel, Kan., pułkiem 
„Dzieci łódzkich” zwany. Nie- 
pliwie całe społeczeństwo łćdz- 
zjednoczy się w zgodnym 
akordzie serc, tak żywą 
bijących dla tego pułku, 
powstanie rodziło się w cza 
wolucji listopadowej 
lat temu. 

Pierwsze kadry 
to ochotnicy z peowiakami na cze- 
le, którzy w dniu 11 listopada 
1918 r. na rozkaz komendanta Pił 
skudskiego porwali za broń i prze- 
Q cz okupantów pru: h 
fa wdeinka łódzkiego. Po czynie li- 
fsi młodzież robotnicza 
jak również będący 
L korp 
wchłonięci ostali 
twerzące się pierwsze bata- 
y pnłku. Tworzenie tych kadr 
Ejerówai ówczesny komendant c 
p. 0. W. kpt. Skwarczyń 
y generał W. P.) Fic 
|wszyin dowódcą pułku był pi 
Palle, następnie ppłk.  Lesiecki, 
mi batalionami dowo- 
kpt. Sutowski, kpt Skwar- 


tego pułku 


dow 


liepodiegłośći 


instytucjach prywatnych nie będą 
przez władze wydane, gdyż nie 
istnieją po temu podstawy prawne. 
Szereg instytucji prywatnych zapo 
wiedział jednakże przerwanie pra- 
cy wzorem urzędów państwowych. 


Komunikaty 


BACZNOŚĆ, PODOFICEROWIE 
REZERWY! 

Zarząd koła łódzkiego związku 
podoficerów rezerwy wzywa człon- 
ków związku i sympatyków, do 
przybycia w dnin 11 listopada rb. 
(sobota) do, lokalu związku przy 
ul. Żwirki nr. 8 o godz. 8-ej rano 
celem wzięcia udziahi w uroczysto- 
ści z okazji rocznicy 15lecia odzy 
skania niepodległości, 

Zarząd i komenda P. W. 

DRCJEJ 


PWE; 


W sobotę, dnia 11 b. m, 
dzie się w Łodzi 
lecia odzyskania 
Polski. 

W związku z tem zarząd okręgo- 
wego koła związku inwalidów wọ- 
jennych R. P. w Łodzi wzy 
wszystkich członków o przyn: 
w zobotę, dnia 11 b. m. o go 
9-ej rano na zbiórkę przed katedrę 
św. Stanisława Kostki celem wzi 
cia udziału w uroczystościach tego 
dnia. 

Udział wszystkich człorków 
tej uroczystości jest konieczny. 

Zarząd. 


odbe- 
uroczystość 1 
niepodległości 


w 


Święto pułkowe 


ów Kaniowskich 


W sierpniu 1919 r. nastąpiło de- 

finitywne połączenie 28 p. S. K. z 
138tym pułkiem Strzelców 4 Dy- 
wizji gen. Żeligowskiego. Polączo 
ny pułk brał udział w szeregu bo- 
terskich walk z akrebicami i bol- 
szewikami, Swą historję wojenną 
pułk zamknął boha*erskim udzia- 
łem w obronie. Warszawy, gdzie 
padli tacy dzielni -oficerowie i 
é. p. ppor. Pęczkowski Benedykt i 
p. por. Pogonowski, 
Święto pułkowe 28 p. S. K. w 
ku bież. obchodzone jest w ra- 
mach wewnętrznych pułku. Dziś o 
godz. 10 rano w kościele garnizo 
owym odprawione zostanie naba- 
wo żałobne za poległych i 
łych żołnierzy pułku, wieczo- 
poległych 
ra dziedzińcn koszarowym. Jutro 
pułk weżmie udział w uroczystoś- 
ciach listopadowych. 


zm: 


rem o godz. 20.30 apel 


Specjalna deleg: pulku udata 
ję na pola radzymińskie pod Wat 
szawą gdzie pod pomnikiem, wysta 
wionym ku czci poległych żali 
p. S. K. ochotników — ro- 
botników i chłopów z Lodzi 
i okolic, poległych w walce z hol 
szewikani, edbądzie się szereg nro- 


piski i kpt. Hiszpański. 


W rolach gł 


Niezapomi. „Tajemniczy Dżem” William HM 


— W złotej 


czystości. 


Dziś wielka 


Sr. 311 


CASINO 


Król i 


Maurice Chevalier 


oraz 9-ciomiesięczne 
dziecko świecą tryumfy 
w komedji 


MONSIEUR BARY 


Dziś początek o g. 4 


Radjo w Rumanii 


Nowa, ja o sile 120 RW bę 
wykończona dopiero na po 
ątku roku 1935, przeto radjo ru 
muńskie postanowiło pracowni 
tymczasem, posługując się sta 
le 20 KW. Stacja ta będzie 
dawać na fali 1875 mtr. Otwarta 
zostanie w stycznin 1934 r. 


t) 


KURSY TECHNICZNE POLSKIEJ 
Y. M. © A. 

Polska YMCA w Łodzi urucha- 
iższych dniach kurs; 

dla  początkuja 

i zaawansowanych oraz kurs 
Potaa: 

Nauka i ćwiczenia praktyczne od 
bywać się będą w godzinach wie- 
czorowych pod kierunkiem spe- 
cjalistów. 

Zgłoszenia pań i panów przyjmu 
je sekretarjat, Piotrkowska 59, w 
godz. od 10-ej do 13-ej i od 16 do 
22-0j. 


MARTA FARRA W „TABARINIE” 
ja popularnego w Łodzi 

przygotowała dla 
bywalców nową wielką 
ak Począwszy od dnia dzi- 
siejszevo popisywać się będzie w 
rinie” Marta Farra, śŚwiato- 
wej sławy królowa żelaza. Oprócz 


me 


występów Marty Farry program m- 
trzymany został w pełni. A więc 
odbedą się również wałki kobiece 
oraz program kabaretowy, 


2 szlagiery w jednym programie 


Najbardziej żywiołowa komedja 


ównych trzej komicy 


NABIERALSKI i S-ka 


Arcykomiczne dzieje sprytnego przybysza, obierającego z „pie- 
niędzy najpoważniejszych obywateli miasta. 


imes 
Jimmy Duranie, Ernest Torrence, 


Początek seansów o g. 4-ej. 


Na pierwszy seans miejsca od 54 gr. 


Nr. 31] 
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„GŁOS PORANNY* — 1933 
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Gmach oskarżenia zachwiany 


Dziś w południe zapadnie wyrok w procesie adw. M. Lipszyca 


spie wczorajszej roz- 
prawy, przeciwko adw, Lipszy- 
cowi i jego braciom, sąd przy- 
stąpił do przesłuchania 

Świadka adw. Weizmana 
powołanego przez obronę na 
okoliczność, że oświadczenia 
dzierżawców Jacobsa i Rosen- 
bluma podpisane były pod 
presją. 

Adwokat Kobyliński: — Czy 
do pana zgłaszali się Jacobs, 
Rosenblum i syn jego? 

Św.: — Zastępowałem ich 
w wielu sprawach przed i po 
dzierżawie, Oświadczyli. że pod 
pisali protokół pod presją, cho 
eiaż wiedzieli, że zawiera om 
nieścisłości. 


Obawa o dzierżawę 


Adwokat Kobyliński: — Czy 
radzili się pana co mają ro- 
bić? 
Świadek: 


ię o dzierżawi 
m im wówczas, 
s czego bać syn- 
o nie jest ani sąd a- 
ni policja,  Interwenjowałem 
nawet u syndy Radziłem 


Gwiadka n vi 
noch iLipszyc pobierać ma dwa 
ące złotych miesięcznie od 
dzierżawców? 

Św.: — Owszem,  dziwiłem 
się i pytałem dlaczego bydzie 
otrzymywał pensję. Oświad- 
czono mi wówczas, że będzie 
prowizja za dostarcza 
entów, W rozmowach 


„Der Marek ist ein anstiindiger 

Kerl, sein Bruder ist eln 
Lumpt“ 

Sędzia Wiśniewski: — Dla- 

go meżwali go „Lump“? 

— Ponieważ kręcił 


Sędzia Wiśniewski: — Czy 
drugi syndyk mówił dlaczego 
treba podmisać oświadczenie? 

Św.: — Tak, bo inaczej po- 
psuje im dzierżawę! 

Sędzia Wiśniewski: — Wo- 
bec kogo popsuje? 

w.: — Nie wchodziłem w 
szczegóły... Nazajutrz wyjecha- 
łem zagranicę. 

Po zeznaniach adw. Weizma 
na, 


się 
i PAART 


sąd bada biegłych 
na okoliczność czy towar i że- 
lazo były sprzedawane po od- 
powiednich cenach, 


Orzeczenie biegłych 

Biegli oświadczają, że u- 
zgodnili swoje opinje, a refero 
wać ją będzie 

p. Maks Kernbaum, 
Biegły Kernbaum mówi, że 
biegli odnosili się nieufnie do 
kupców masy, ponieważ prze 
ważnie przy licytacjach i upa- 
dłościach nabywają towary lu- 
dzie, którzy chcą wykorzystać 
sytuację, 
ludzie niemoralni. 

Biegły stwierdza, że tranzak 
cje odbywały się normalnie, ce 
ny pobierane były 

nieznacmie tylko niższe od 

rynkowych. 

Ekspertyza ich, jeżeli chodzi 
o odpadki, była bardzo trudna, 
gdyż zawierały one kilkaset 
gatunków, a próbki mieli tylko 
z niektórych, Tam, gdzie nie 
było próbek, ustalenie ceny 
rynkowej było prawie niemo- 
żliwe. Przy jednej tranzakcji 
mieli biegli wątpliwości, gdyż 
towar został sprzedany po ce- 
nie przędzenia. Okazało się jed 
mak następnie, że były to od- 


— Tak. Mówili, | go 


padki, a ich cena sprzedażna|uważył przy podpisywaniu ja-| ją przy swoich 


była 
zaledwie o 5 proc. niższa 


rynkowej. 


od 


kieś wzdraganie się? 
Św.: — Nie, nie zauważyłam 
Przew.: — A może z gesty- 


Biegły Małachowski stwier- | kulacji? 


dza, że wszystko to były od-t 
padki,.jakie zebrały się w przę- 
dzani od lat. Była tam  „putz-! 
wolle“, zmiotki, zdzierki i t. p.j 
Na takie produkty niema ceny 
i a się za tyle, ile kto 


Inny biegły. konstatuje, że 
ponieważ odpadki składały się 
z przeszło 170 gatunków, nie 
można było ustalić ich ceny i 
zrobiono to tylko 
na wyraźne żądanie sędziego 

śledczego, 
który domagał się cyfry. Gdy- 
by tam było 18 gatunków 
mówi biegły — meżnaby usta- 
lić cenę dajmy na to 1 zł. za: 
klg., a tak, to było niemożliwe. 

Na wniosek adw. Perzyńskie 


sąd odczytuje zeznania L. Poz- 

nersona 
złożone w śledztwie, z których 
wynika, że Pozmerson sam 
zgłosił się z ofertą na dzierża- 
wę, że nie proponowano mu 
współpracy Henocha Lipszyca | 
a tylko adw. Lipszyc żądał | 
gwarancji. 


Nowy świadek 


Po odczytaniu tych zeznań, 
prokurator wnosi o przesłucha 
nie 
w charakterze świadka sekre- 

tarki adwokata Felixa, 
która była przy spisywaniu 
protokółu w momencie obej- 
mowania przez adw. Felixa 
syndykostwa. Adw. Kobyliński 
uważa, że nie należy oponować 
tam, gdzie wina oskarżonego 
może być udowodniona, mó- 
wi, że byłoby to nieprzyzwui- 
te, ałe również uważa, że oko- 
liczmość, ta została dostatecz- 
nie przez przewód omówiona. 


Na wniosek adw. Kobyliń- 
skiego sąd przesłuchuje po- 
wtórnie świadka 
Zandherga oraz adw. Szwaj- 

diera. 

Pierwszy, 'ako nabywca ż=- 
laza, konstatuje, że było to 
tylko stare niezdatne do użytka 
żelastwo, a nie maszyny, adw. 
Szwajdłer zaś podaje jeszcze 
niektóre szczegóły dotyczące 
upadłości. 

Po krótkiej przerwie zezna- 
je bez przysięgi b. sekretarka 
adw. Felixa, obecnie pracująca 
w imstytucie eksportowym przy 
izbie przemysłowo- handlowej. 
Pisała na maszynie protokół 
i widziała, jak Jacobs i Rosen- 
blum podpisywali go. 

Adw, Perzyński: — Jak to 
długo wszystko trwało? 

Sw.: — Może godzinę, może 
więcej, nie przypominam $9- 
bie... 

Adwokat Permyński: — Czy 
pani wychodziła w międzycza- 
sie z pokoju? 

Śwł: — Jeżeli, 
chwilę do drzwi. 

Adwokat Perzyński: 
adwokat Felix był 
przez cały czas? 

va: — Nie, wychodził... Jai 
przyszedł młody Rosenblum. 
udwokat wyszedł. 

Adwokat Kobyliński: — Czy 
świadek słyszał, że adw. Felix 
powiedział: 

„Wychodzę tera, a wy się na- 
radźcie!*? 
— Nie przypominam 


to tylko na 


— Czy 
równ.eż 


: — Czy świadek ża- 


Świadek: — Oni cały czas 


| gestykulowałi. 


Konironfacja 


Obrona stara się teraz usta- 
lić, czy świadek był cały Czas 
w gabinecie, czy wszystko słv- 
szał i rozumiał, 

Adwokat Kobyliński: — Czy 
świadek pracuje  jeszze u 
adwokata Feliksa? 

Św.: — Przychodzę tam, wy 
kończyć zaległości. 

Na wniosek obrony, sąd za- 
rządza konfrontację świadka 
z Rosenblumami. Wyniku jej 
jednak niema. Wszyscy obsta- 


twierdzeniach 
zeznań. 
Adwokat Kobyliński stawia 
wniosek o pozwolenie obronie 
na powoływanie się na dowo- 
dy rzeczowe w formie listów i 


i nie zmieniają 


korespondencji, zawartych w 
Śledztwie. Sad zgadza się. 
Przed zamknięciem przewo 


du sądowego adwokat Kobyliń- 
ski zadaje jeszcze oskarżonemu 
adwokatowi Lipszycowi pyta- 
nie. 

Adwokat Kobyliński: — Czy 
oskarżony nie dopuszczał 
„Konwencji“ do dzierżawy? 

Osk.: — Przeciwnie. mimo, 
iż oferta „Konwencji“ była 
spóźniona, pisałem, że pozwa- 
lam obejnzeć maszyny i poro- 
zumieć się co do ceny. 


w ujęciu prokuratora Kozłowskiego 


Po zamknięciu przewodu są- 
dowego przewodniczący udzie- 
la głosu przedstawicielowi 0- 
skarżenia publicznego, proku- 
ratorowi Kozłowskiemu, który 


wygłosił przeszło godzinną 
mowę. 

Wysoki sądzie! — rozpoczy- 
na swą mowę prok. Kozłow- 


ski — w ciągu długiego prze- 
wodu sądowego były momenty 
w czasie których można było 
odnieść wrażenie. że sprawa to 
czy się nie przeciwko adokato- 
wi Lipszycowi, oskarżonemu o 
działanie na szkode masy upa- 
dłości Borsta, lecz przeciwko 
Borstowi, za podstępne ban- 
kructwo. 

Adwokat Szwajdler, drugi 
syndyk masy, wyraźnie jed- 
nuak na moje pytanie oświad- 
czył, że w czasie swej działal- 
ności nie znalazł nie takiego, 
coby świadczyło wyraźnie prze 
ciwko Borstowi i co mogłoby 
być podstawą do wytoczenia 
mu skargi prokuratorskiej. — 
Ciekawem byłoby dła mnie jed 
nak, co takiego zdziałali, jako 
syndycy, adw. Lipszyc i Szwaj 
dler. Wzięli kilka tysiecy zło- 
tych, a niezbyt dobrze wywią- 
zali się ze swych zadań. Szwaj 
dler nie wiedział o czynach, 
objętych aktem oskarżenia, i 
dlatego śledztwo przeciwko 
niemu zostało umorzone. 

Obronie chodzi o podważe- 
nie wiarygodności zemań Bor- 
sta, bo on właśnie zarzucał 
działanie na szkodę masy przez 

a) specjalne ohniżenie tenu- 

ty dzierżawnej 

Jacobsa i Rosenbluma do 3.500 
złotych, celem zachowania dła 
siebie 2.000 i 

b) sprzedanie części maszyn 

i żelastwa 

po niższej cenie od rynkowej, 
przez co powstała strata dla 
masy. Przewód sądowy faktów 
tych jednak dowiódł. Przy per 
traktacjach o dzierżawę zaw- 
sze, jako pośrednik, występo- 
wał Henoch Lipszyc. Jako wa- 
runek wydzierżawienia fabry- 


ki stawiano, aby w fabryce zo- 
stał mąż zaufania, a tym mę- 
żem zawsze był H. Lipszyc. 
Jacobs i Rosenblum 
płaciła drożej, tolerując H. Lip 


szyca, gdyż od niego zależały! 


losy dzierżawy. 

Adw. Lipszyc o tem wie- 
dział i mam wrażenie, że we- 
ksle, jalkie otrzymał rzekomo 
dla brata, były właściwie prze- 
zmaczone dla niego. Om dla sie 
bie miał po 1.500 złotych mie- 
sięcznie, a Henoch — owe 500 
złotych. Adwokat Lipszyc był 
ostrożny, nie chciał rzekomo 
przyjąć weksli w depozyt, ale 
w, momencie wytoczenia spra- 

wy weksle te posiadał. 

Kiedy Jacobs i Rosenblum 
zakomumikowali mm, że podpi- 
sali o tem wszystkiem dekla- 
racje u adw. Felixa, adwokat 
Lipszyc, również przez nieo- 
strożność, powiedział 
„wydali mnie, jak Judasz Je- 

masa“, 

Istotnie, gdyby nie było de- 
klaracji o owych 2.000 złotych, 
nie byłoby procesu. Mówiło się 
tm o tem, że deklaracje podpi- 
sano pod presją. Adw. Felixa 
nie można posądzić o to, aby 
był takim złym kolegą. Spra- 
wa wydała się w trakcie infor- 
mowania się przez adw. Felixa 
o warunkach dzierżawy. Sądzę, 
że 
sąd w bajke o presji nie uwie- 

rzy, 

W tych warunkach wina 
adwokata Lipszyca i jego brata 
jako pomocnika, jest udowod- 
niona. 

Co do Moszka Lipszyca, to 

zrzekam się oskarżenia. 

Przestępstwo popełnione zo- 
stało przez oskarżonych ji 
cze przed wydaniem nowego 
kodeksu i powinni oni odpo- 
wiadać z dawnego art. 575, od- 
powiada jącego sankcją art. 
269 obecnie obowiązującego 
K. K. Co do pozostałych, to 
popieram oskarżenie — koń- 
czy prokurator — i wnoszę o 
wymierzenie odpowiedniej ka- 
ty. — 


„Zeznania Borsfa 
trzeba wykreślić”! 


— mówi mec. Kobyliński 


Przewodniczący udziela gło- 
su obronie, Mecenas Kobyliń- 
shi wstaje i vświadoza: „We- 
Lec faktu, ż: tan prokurat»r 
sarzucił oskarżonemu Marko- 
xi Lipszycowi że 
„zywłuszezył sobie 18 tysiecy 


złotych, 

wnoszę © wznowienie przewo- 
d» sądowego i zbadanie świad 
ka Rozenbluma młodszego". 

Prokurator oponuje. Sąd 
wniosek odrzuca. 

Dwugodzinne przeszło prze- 
mówienie rozpoczyna mec. Ko- 
beliński od stwierdzenia, że 
sprawa, jaka się obecnie to- 
ery, jest niebywałą zarówno w 
dziejach kryminalistyki pol- 


poprzednich | skiej. 


-|by 


jak i polskiej palestry. 

— Zdarza się — mówi o0- 
brońca — że na ławie oskarżo- 
nych zasiada adwokat, ale 
zawsze jest to 
tłowiek nieszczęśliwy, wyko- 

lejony... 

Sprawa Marka Lipszyca jest 
od początku otoczona mgłą ja- 
jé nieprzeniknionej tajem- 
nicy. Ta tajemnica musi teraz 
zginąć. 

Dalej mec. Kobyliński echa- 
rakteryzuje Borsta. Twierdzi, 
że jest to człowiek przywiąza- 
ny do ojcowizny, który kocha 
ją ponad wszystko. 

„Wierzę w jego uczciwość i 
dobra wolę, ale jestem prze- 
konany, że źli ludzie prowadzi- 
li go na złę drogę“ — mówi 
obrońca. — Sąd nie może wie. 
rzyć w zemania Borsta. 

Borst i Hofman nie chcą 
się przyznać do należenia do 
spółki. I nic dziwnego. Musie- 

bowiem płacić długi spól- 
podatki i t. p, Kłamią więc. 

To kłamstwo przymusowe! 

Prokurator może operować 
tylko zeznaniami Borsta i Hof 
mana, Gdy wyeliminuje się je 

cóż pozostanie? 

Proces powstał z nienawiści. 

Nienawidził Lipszyca Borst, 
ponieważ wiedział, że zamic- 
rza on nałożyć sekwestr na jc- 
go prywatny majątek. Okolicz- 
ność, że adw. Lipszyc działał 
wspólnie » Henochem, nie zo- 
stała stwierdzona na pmzewo- 
dzie, raczej przeciwnie, Za- 
rzuty, że syndykostwo otrzy- 
mał adwokat Lipszyc podstę- 
pem, są 

również wyssane z palca. 
Adwokat Lipszyc wiedział o 
posadzie brata, ale emy to jest 
przestępstwo, nawet gdyby się 
on starał o tę posadę. Jaki ko- 
deks to przewiduje? 

Adwokat Lipszyc nie był dy- 
ktatorem w fabryce. 

Był kontrolowany. 

Wszystkie zarzuty, to poszla 
ki — mówi mec. Kobyliński — 
a na podstawie poszlak 
nie wolno skazać uczciwego 


adwokata“, 
Masa nie straciła nic — mó- 
wi obrońca — cyframi popie- 
rając swe wywody. 


Po stwierdzeniu, że motywa- 
mi usunięcia adw. Lipszyca ze 
stanowiska syndyka był jego 

wyjazd do Ciechocinka 
bez uzyskania urlopu od masy, 
co nie jest oczywiście przewi- 
dziane żadnymi przepisami d!a 
syndyków. i podkreśleniu raz 
jeszcze, że 
adw, Lipszyc nie brał łapówek. 
— gdyż nawet w wypadku, gdy 
mu udowodniono wzięcie 
iłotych od dzierżaw- 
nie jest on urzędnikiem, 


któremu ustawa zabrania po- 
bierania dalków, — obrońca 
przechodzi do omówienia stro- 


ny prawnej i w konsekwencji 
yjnie przeprowadzonych 


wnosi © uniewinnienie. 


Grą i magią 
nazywa sen. Perzyński 
postępowanie Borsta 


Z kolei zabiera głos senator 
Perzyński z Warszawy. 

— Okazuje się, że jeżeli Te- 
mida wyrokuje z zawiązanemi 
oczyma. moga się zdarzyć ta- 
kie błędy. jak aresztowanie 
adwokata Lipszyca. Ale myłe- 
nie się i błąd towarzyszy wszyst 


(Dalszy ciąg na str. nastepnefl 


Gmach oskarżenia 
zachwiany 


(Dokończenie) 


kiemu, co ludzkie. 
prawdzie w oczy i 
naprawmy ten błąd. 

Sprawą żelastwa niech się 
zajmie ten, kto chce i ma na 
to ezas. Dla mnie jest ona w 
tej sprawie istotna. Chodzi mi 
o tak poważny zarzut, jaki u- 
czynił pan prokurator adwoka 
towi Lipszycowi, zarzucając 
mu, 

„pobranie* 18.000 złotych. 

Jak znikoma jest ta kwota 
w porównaniu z olbrzymią su- 
mą 
7 miljonów, jakie Borst sprze- 
niewierzył w swych interesach? 


Spójrzmy 


Borst wogóle umiał sobie ia- 
dzić w każdej sytuacji, Miał 
aż 2 upadłości, a teraz znaj- 


duje się w roli tego, który krzy 
czy, że mu niszczą majątek. 
To jest gra i magja. 

Dla ratowania swej fortuny 
Borst się rozpędził i chciał cho 
dzić po trupach, bo wtrącenie 
Lipszyca do więzienia jest 
śmiercią m 4 tegó  czło- 
wieka, Cóż jest w tem złego, 
że adwokat Lipszyc chciał po- 
przeć brata? Przecież każdy 
zy po- 
sprawy 
rdziej zau- 


człowiek z natur 
wierza odpowied 
o ludziom najba 
ym, 


tylk 


` hy adw. Lipszye 
i 2.000 ziot, 


Mec, Fichna mówi 


© fragmencie tragedji 
łódzkiej adwokatury 


Królkie, jecz jedrne przemó- 
wiene wygłosi następnie pos. 
adw. Fichna, 

— Od szeregu miesięcy 


mówi on opinja publieze 
żywo interesuje się spra 
adw lipszyca. Dla mnie nie 
jest ła sprawa tylko fragmen- 
tem tragicznej syluacji prze- | 
mysłu włókiennic Dla 
mnie sprawa dzisiejsza jest 
fragmentem 


tragedii Ródeziej adwokatury. 


Znów zasiadł na ławie, 
oskarżony, jeden adwokat i 
każdemu z nas zależeć powin- 
no, 
aby palestra łódzka nie została 
stracona ze swego 
ska paubliezmego. 

Do sprawy adwokata Lip- 
szyca dołaczono jego brata. 
Poza związkiem krwi między 
nimi żadnego porozumienia 

nie było. 

Pośrednictwo jest dozwolo- 
ne. Henoch Lipszyc chciał za- 
robić na chleb i wszystko było 
w porządku. nawet z punktu 
widzenia prawnego. W działa- 
niu obu braci nie widze świa- 
domej działalności na szkodę 
masy upadłości. Proszę o unie- 
winnienie H. Lipszyca 

Po tem przemówieniu sąd 
zarządził przerwę do dziś, do 
10 rano. Po ostatniem słowie 
oskarżonych, odbędzie się na- 


rada. poczem trybunał ogłosi 
wyrok. 
* 2 » 
Onegdaj, w sprawozdaniu 


x procesu adwokata ILipszyca 
omyłkowo podano, że na skła- 
dzie firmy „Spedom* zmajdo- 
wał się towar na nazwisko H. 
Lipszyca. i Hilszera. Należy. 
sprostować, że był tam towar 
tylko H. Lipszyca. 


wysokiego | : 


10.X1 — „GŁOS PORANNY” — 1933 


Wszystkie samoistne daniny komunalne 


Jak się dowiadujemy, opra- 
cowywany jest przez minister- 
stwo skarbu projekt ustawy 
zmieniającej dotychczasowy sy 
stem wymiaru i poboru po- 

datków samorządowych. 

Wysokość dodatku samorzą- 
dowego do podatku gruntowe- 
go ma być różna, Jeśli chodzi 
o województwa centralne, a 
więc i 

łódzkie, 
ło wysokość tego dodatku ma 
być najwyższa i dochodzić bę 
dzie do 
250 proe. zasadniczego podat- 
ku państwowego. 
Jeśli chodzi o 


dzie 60 proc. opłaty państwo- 
wej. Stawka tego dodatku obo- 
wiązywać będzie na całym te- 
renie Rzplitej. 

Wreszcie jeśli chodzi o do- 
datek komunalny do opłat 
państwowych za świadectwa 
przemysłowe i karty rejestra- 
cyjne, to wysokość tego do- 
datku projektowana jest na 
60 proc., zamiast dotychczaso- 
wych 10 proc. 


dodatek komunalny do pań- i 

stwowego podatku od nieru- cy ort za 
chomości, se 

to wysokość jega wynosić bę- a OLONIA 


Eleśancki 


lupanar 


wykryty został przez policję przy Al. Kościuszki 37 


Przed dw-.na laty  Drzyj* 
chała z Argentyny do Łodzi 35 
letnia Pola Frsuk.el, właściciel 
ka olbrzymiego lupanaru w 
Buenos Aires. 

Frenkiel po przybyciu do Łe 
dzi wynajcia : zkanie, skła 
dające się z ? pokoi z kuchnią 
w domu nr 37 przy Al. Kościu 
szki. Frenkie wyjeżdżając 2 
Argentyny bynajmniej nie zli- 
kwidowała swego „przedsiębior 
stwa”, lecz prowadzenie go po- 
wierzyła mężowi swemu  Iza- 
akowi, sama zaś postanowiła w 
lupanar na wzór 


we przy Alejach 
1 Frenklowa urzą- 
1 elegancko i poprzegra- 
dzuła je na kilka oddzielnych 
gabinecików. Założono spe- 
cjalne dzwonki u drzwi wejścio 
h dla „wtajemniczonych 
, sprowadziła kilka 
sołych dziewcz: 
ła na szeroką 
swój procede 


kalę prowadzić | 


jach 
żały au 
tych wysiadali panowie, spie- 
sząc „na zabawę“ do zaciszne- 
go mieszkanka Frenklowej. 


„incognito“ 
do domu nr. 
. Kościuszki wydały 
się IV brygadzie policji mocno 
podejrzane. Policja onegdaj- 
szej nocy obstawiła dom i 
wkroczyła do lokalu p. Fren- 
kiel, zastając tam kilka parek. 
Wszystkich obecnych policja 
po wylegitymowaniu zwolniła, 
mie opieczętowała, zaś 
jelkę Inrpanaru osadzo- 


Ulubieniec kobiet 


RONALD COLMAN 


powrócił na ekran i odtworzy główną postać obok pięknej 


KAY F 


w arcyfilmie osnutym na tle prawdziwego zdarzenia p. t. 


Bylem (i Wierny.. 


we- |? 
k i rozpoczę |i 


no w więzieniu do dyspozycji 
władz sądowych. 

Wykrycie w śródmieściu lu- 
panaru wywołało wśród oko- 
licznych mieszkańców zrozu- 
miałą sensację. Dochodzenie w 
toku. (p) 


Oko i miara władzy 


Policjanci amerykańscy spraw 


dzają wycięcie kostjumu ką- 


pielowego artystki filmowej 
Peggy na plaży w Hollywood 


w celu stwierdzenia, czy nie 
obraża on moralności publicz- 
nej. 


RANCIŚ 


zostały skasowane 


W ten sposób władze samo- 
rządowe otrzymają nowe źró- 
dła dochodu, wzamian za 
skasowanie wszystkich samo- 
istnych podatków komunal- 

nych, 
jak to przewiduje projekt 
formy podatków miejskich. 

Dodatki te 
wymierzać będą i pobierać wła 

dze skarbowe. 

Samorządy otrzymywać więc 
będą wpływy z tych dodatków 
od izb skarbowych, które prze- 
kazywać będą kasom miejskim 
przypadające na nie sumy. 


re- 


Reforma systemu podatków 
samorządowych ma wejść w 
życie według projektu ustawy 
z dniem 1 stycznia 1934 roku. 

W kołach samorządowych 
projekt ten przyjęto z wielkie- 
mi zastrzeżeniami, uważając, 
że przyczyni sie on w rezulta- 
cie do uszczuplenia wpływów 
miejskich, a w każdym razie 
do opóźnienia chwili otrzyma- 
nia dochodów, co odbić się mo 
że na całokształcie gospodarki 
miejskiej. 


Ni" STR 


Inżynier Kloit 
bawił w Łodzi 


W dniu onegdajszym przybył z 
Warszawy do Łodzi główny inspek 
tor pracy inż. Klott. 


Jak się dowiadujemy wizyta 
głównego inspektora pracy inž. 
Kloita pozostawała w związku z 
ostatniemi  przestmięciami perso- 
nalnemi w okręgowym inspektora- 
cie w Łodzi. 

Inż. Klott po przybyciu do inspek 
toratu, odbyt konferencję z okręgo 
wym inspektprem pracy p. Wyrzy- 
kowskim, po której odjechał zpo- 
wrotem do Warszawy. (p) 


Pożar 
w szopie ze szmatami 


Centrala straży ogniowej zaalar- 
mowana została pożarem jaki wy- 
buchł na posesji przy ul, Solnej 11 
Niezwłocznie na miejsce wydelego 
wano dwa oddziały straży, Jak się 
okazało palit sie skład szmat i od- 
padków Moszka Lewkowicza. Wo- 
bec jednak faktu, że wokół szopy 
zawierającej skład mieściły się do 
my mieszkalne pożar był groźny. 
Mieszkańcy domów poczęli luż na- 
wet wynosić meble i dopiero przy 
bycie straży położyło kres panice, 
Po dwuch godzinach wytężonej 
pracy udało się straży pożar uga- 
sić, Spłonęła cała szopa. Straty są 
dość znaczne. Pożar powstał z nie- 
ustalonych dotąd przyczyn. 
209400001009000670000000 


Nie odwiedzajcie 


Nad projektem radzić będzie 
w najbliższym czasie związek 
miast polskich. 


„ROXY” 


Narutowicza 20. 


chorych na tyfus brzu- 
szny, gdyż tyfus jest 
chorobą zaraźliwą 


Dziś i dni następnych! 
|DO WIGA GOŻOWEWY | 


Ewan Mozżuchim 


w arcydziele reż. Aleks. Wolkowa 


TYSIĄC i DRUGA NOC 


Początek seansów o godz. 4-ej 
Passe-partouta i bilety wolnych wejść nieważne. 


Pierwszy mróz 
Utrudniona komunikacja 


Wczoraj nad ranem ter- 
mometr w Łodzi wskazywał 5 
topni poniżej zera, woda w 
ściekach ulicznych pokryła się 
lekką powłoka lodową, lecz już 
około godziny 6 rano termo- 
metr wrócił na „0“ i taka tem- 
peratura utrzymała się w cią- 
gu dnia wczorajszego, zaś lód 
w ściekach powoli stopniał. 

W godzinach rannych mia- 
sto nasze pokryła gęsta mgła. 
która trwała do godziny 10 


i mgła w Łodzi 


tramwajowa w mieście 


rano, utrudniając w wielkim 
stopniu komunikację tramwa- 
jewą w szczególności na po 
dyńczych  linjach, Warstwa 
mgły była tak wielka, że na 


odległość trzech kroków nie 
widać było przechodniów. 0O- 
kało południa mgła  rozeszla 


się i zaświeciło słońce. 
Pomimo utrudnionej komu- 
nikacji ze względu na mglę, 
nigdzie jednak nie zanolowa- 
opóźnie 
tramwa- 


no wypadków. poza 
piem kilku pociągów 
h 


jow 


. (p) 
POLAMANE 


WICZNE PIORA. 
Jetoli Kupujesz pióro z marką 
też czasem zawodzi, ale kupione 


w firmie „Jerzy Mill" 6 
1, nigdy nie zawiedzie. Znana ze 

h doskonałych ulopszeń przy: 
ach i reperacjach, firma powy 
ada właśne w: taty repe 
racyjne, reperuje na 
szezone i połamane pi 
czyć należy, iż ceny piór i repera- 
cji są b. niskie. 


OTOCZONO ECO O EPOCE EE ZOO TT AEE ENS O TEE SZOS E E © ZRORZOZE E TRY ZOE a EE | TY 
Dźwiękowy 


Dziś i dni nastepnych ! 


Pierwsza francuska komedja pikantna Tylko dla dorosiych 


NIE BĘDZIESZ KURTYZANĄ 


Nadprogram: Najnowszy tygodnik dźwiękowy Paramountu. CENY MIEJSC: LIT m. 1.09, II m. 1,50. l ra 
r Passe-partouts oraz bilety wolnego wejścia 


Na pierwsze seanse od 4—5 po pol. ceny zniżone. 


Czar 


Paryża! Uroki Riwiery! 
W rol. gł. HENS! GARAT 
i MEG LEMSOANIER 


0. 
GAŁKI 


Nr. 511 


EG NEFSSUSEWANNOCEZ" LNU 


TEATR, MUZYKA i SZTUKA 


UÓrANIS opereflcę"' 


Komedja muzyczna w 


3 akach (8 odsłonach) 


Jana Vaszary 


Teatr Miejski po niezbyt szczęśli 
wym starcie do sezonu, ma ostat- 
nio naogół pomyślniejsze koncep- 
ty. „Stefek“ Devala spotkał się w 
mieście z zasłużonem uznaniem i 
zainteresowaniem. Obecna premjera 
jest próbą z innej dziedziny. Zachę 
cona powodzeniem, jakiem w całej 
Polsce cieszyła się niedawno kome 
dja muzyczna „Jim i JIM”, dyrek- 
cja sięgnęla do tego repertuaru. 
Utwór Vaszary'ego trudno nazwać 
komedją muzyczną. Jest to właści- 
wie połączenie kilku rodzajów 
twórczości scenicznej. Pierwszy 
akt stanowi de facto djalogową 
konferensjerke do rewji. Akt drugi 
jest operetką z rewjowemi wstaw- 
kami. Wreszcie akt trzeci jest 0go- 
nem, do którego już autorowi nie 
starczyło inwencji twórczej, 

Już z tego wynika, że akt pierw- 
szy wymaga — przedewszystkiem 
pewnego luksusu w dekoracjach- 
kostjumach i masowości. Na naszej 
scenie nolens volens musiano utrzy 
mać się w ramach bardzo wpraw- 
dzie estetycznych, ale jednocześnie 
bardzo skromnych. Pięć szybko po 
sobie następujących zmian dekora- 
cji stanowi w warunkach technicz- 
nych naszego teatru wysiłek niela- 
Wa, Teatr sprostał temu zadaniu. 
Natomiast 4 słabiutkie girlsy w 
skromnych kosijumikach stanowiły, 
Jako ozdoba rewji, atrakcję zbyt 
słabą. BY 

Drugi akt jest bezwzględnie naj. | 
lepszy w całem widowisku, właści- 
wie jedyny interesujący i sympa- 


tyczny. Satyra na współczesną o- 
reretke przeprowadzona jest bar- 
dzo inteligentnie, a wplecenie oso- 
hy z życia do akcji odgrywanej o- 
peretki daje pole do szeregu bar- 
dzo zabawnych sytuacji Akt ten 
jest napoły koniedją, napoły ope- 
retką. Strona komedjewa stała na 
wysokości zadania, Pod względem 
wokalnym było trochę gorzej. Za- 
cięcie operetkowe wykazała przede 
wszystkiem p. Fischerówna w ro- 
li subretki. P. Miedzińska ma do- 
skanałe warunki zewnetrzne, sporo 
temperamentu i wdzięku, ale gło- 
sowo nie mogła sprostać wyma- 
ganiom partytury. P. Macherski 
grał oczywiście bardzo mile, ale w 
piosenkach słowa zupełnie się za- 
tracały, Pod względem rewjowym 
i operetkowym slaby był również 
szczególnie w akcie pierwszym, p. 
Winczewski. 


Komedjowe role, potraktowane 
przez autora epizodycznie, znalazły 
doskonałych orftwórców w pp. Mro- 
zińskim, Lenku, Winawerze i Szle- |, 
tyńskim. 

Całość, wyreżyserowana staran- 
nie, stanowiła widowisko bardzo 
mite, na którem wieczór schodzi 
szybko i przyjemnie. z 


Muzyka pióra Leona Kondora 
płynna, ale pozbawiona bezpośred- 
niej melodyjności i t. zw. przebo- 
jów. Brzmieniu orkiestry brak by- 
ło pełni i soczystości, pomimo wy- 
siłków dyrygenta. 


G Was. 


Z estrady koncertowej 
Recital Dory Scuri 


Zaledwie pót roku minęło od 
pierwszego występu p. Dory Scuri 
i nietrudao było mi wówczas zawy 
rokować, że Śplewaczkę oczekuje 
wielka przyszłość artystyczna, bo 
już wtedy ipoza fizycznem oddzia- 
ływaniem czarującego jej głosu na 
zmysł słuchu zaznaczył sie również 
1 talent, Na onegdajszym koncercie 


BEZKONKURENCYJNY 
REPERTUAR FILMOWY 


„CABITÓL" 


Wkrótce na naszym ekranie 
ukaśą się następujące arcydzieła 


Rajski Ptak 
Najpiękniejsze arcydzieło 
egzotyczne z DOLORES 
DEL RIO 


Niesamowity, pełen grozy i 
emocji arcyfilm wg. powieści 
E, WALLACE'A 
W roli głównej 

23 metrowy potwór 


Król Cyganów 


Pełne melodji i rytmu 


arcydzieło z cyklu: „RÓ 
MANSE GYGAŃSKIE", 


W rolach gł.: 
JOSE MOJICA 
ROSITA MORENO. 


Myjcie owoce, które są 
często pokryte zaraz- 
kami — unikniecie 
tyfusu brzusznego. 


śpiewaczka dowiodła, że szybkiemi 
krokami dąży po ścieżynie sztuki 
i to sztuki w  najszlachetniejszym | 


wanie, uwypuklające słowa samo- 
dzielnie bez uszczuplania siły tego 
dźwięku i bez zacierania cyzelunku 
wokalnego, jaki daje pieśni głos 


ki odtwórczej p. Dory Scuri. z obli 
tego programu, którego treść 
świadczy o muzykalnym smaku ar 
tystki, arje operowe 
ciążeniu śpiewaczki w kierunku sce 
ny, wykonanie ich bowiem dowio- 
dło większej pewności zadania czy- 
li — jak się to mówi fachowo — 
bardziej „leża w usposobieniu i 
temperamencie, niż pieśni estrado- 
we. 


Z kilku następujących po sobie 
epok wielkich tryumłów  śpiewa- 
czek scenicznych, na palcach bodaj 
wyliczyć można ostatnie „mohikan 
ki” włoskiego „bel canto”, a zanik 
ich tłomaczy się zmierzchem daw- 
niejszej opery, w której na plan 
pierwszy wysuwana była kantyle- 
na. Dlatego pojawienie się w dzi- 
siejszej dobie śpiewaczki z głosem 
o pięknej barwie, świeżości i soczy 
stości przy oddechu zdrowym i wy 
dajnym i to łącznie z muzykalno- 
ścia i talentem w galerji medjolań 
skiej, na tym  wszechświatowym 
jarmarku i targu Spiewaczym mo- 
że być uwieńczone sukcesem dla 
młodej siły, której życzymy powo- 


rokiem w Swoim kraju! 

Soiistce towarzyszył na fortepia- 
nie dyr. Teodor Ryder, stwarzając 
subtelne tło harmoniczne z prawdzi 
wą maestrją. Publiczności zebrało 
się skapa — nic dziwnego — Śpie- 
waczka bowiem jest łodzianką. 
Przybyli na koncert ci, którzy ją 
słyszeli na pierwszym recitalu, bo 
kto ją raz słyszał, ten występu jej 


04202060409044040090944000 


nic przesczy. 
F. Halpern. 


gatunku. Czystość dźwięku, frazo- | 


dobrze postawiony, głos o pięknym © 


tembrze — to główne atuty sztu- | 


świadczyły o | 


dzenia. Nikt bowiem nie jest pro- | 


10.X1— „GŁOS PORANNY“ — 


TEATR MIEJSKI. 
Dziś melodyjna, wesoła komedja 
muzyczna J. Vaszary „Gramy ope- 


retkę". 
W sobotę o godz. 4-ej po poł. 
dla młodzieży szkolnej komedja 


Ai. hr. Fredry „Pan Jowialski* w 
reżyserji H. Szletyńskikego. 

W niedziele o godz. 4-ej po poł. 
opera Moniuszki „Halka. 
Staraniem komitetu obchodu 15- 
niepodległości Polski dana 
lzie w sobote wiecz. o godz. 8.30 


wiecz, opera Moniuszki „Halka” 
w wykonaniu: Lipowskiej, Gru- 
szczyńskiego, Fotygo, Mossakow 


skiego. Balet opery warszawskiej. 
Reżyserja dr. T. Wierzbickiego. 

W niedzielę o godz. 3.30 wiecz. 
staraniem związku- strzeleckiego 
dana będzie w teatrze miejskim n- 
zysta premiera arcydzieła AL 
br. Fredry „Pan Jowialski”, 

W niedzislę o godz. 12-ej w poł. 
przyjdą znowu do teatru miejskie- 
go grzeczne dzieci na uroczą baj- 
przeplataną tańcami i śpiewa- 
„Hanka n krasnoludków”. 


TEATR POPULARNY. 
Dziś „Ten stary warjat” z Fert- 
nerem w roli głównej. 


DZISIEJSZE KONCERTY 

0.15 w koncer- 
transmitowa- 
aji warszawskiej, 
wożjałe udział znakomity i sławny 
| edeński. Józef Manowarda, 
|kthry z towarzyszeniem orkiestry 
filharmonicznej pod dyr. Walerja- 
na Rerdjnjewa odśpiewa szereg 


mi 


de 


fragmentów z oper Ryszarda W: 
gne: 


„ a mianowicie z „Parsifal; 


jewaków Norymberskich” î 
;Walkirji”. W części orkiestrowej 
zapowiedziary został „Karnawał 
rzymski“ bhc:Voza raz poemat 
symfon:cz ` Ryszarda  S*raussa 
„Don Junan”. (7 


WYSTAWA W I. P. S. 

W niedzielę o godz. 12-ej w po- 
tłudnie nastąpi uroczyste otwarcie 
w obecności władz i przedstawicie 
li społeczeństwa XTX wystawa ín- 
stytutu propagandy sztuki w parku 
Sienkiewieza. 

Na całość wystawy złożą się 
prace trzech niezwykle  ntalento- 
|wanych artystów malarzy, których 
[imiona znane są w kr: 
nieg: Niny Alexandrowicz, 
nsza Gronowskiego i Natana Szpi- 


SALA FILHARMONII 
| Tel. 213-84. 


Środa, dnia 15 listopada 


o godz. 8.30 wiecz. 


1000 - Faktów Bałałajki 
I śpiewu 


na czele znany artysta wirtuos 
na bałałaj 


Eugeniusz  Dubrowin 
W PROGRAMIE: 
29 najlepszych numerów. 
Rosyjska muzyka i śpiewy. 
Oryginalne kostjumy malowniete. 


Bilety od 1 zł. sprzedaje kasa 
Filharmonii. 


Toaleta syreny 


Piękne figury na placu Zgody 
w Paryżu przy rannem myciu. 


|żynie Nemzeti. 


1933 


Polski związek "bokserski 
zwrócił się do berlińskiego 
związku hokserskiego z nrópo- 
zycją przysłania do Polski”dhe 
żyny pięściarskiej ma. mecz 
międzypaństwowy. Wiadomość 
tę potwierdziła urzędowa agew 
cja niemiecka Wolfa, zaznacza 
jąc, iż prepozycja ta została 
pzez Niemcy przyjęta. 

Ostatnie spotkanie z Niem- 
sami rozegraliśmy w Dorimun 
dzie. Zakończyło się ono kata 
strofalną porażką naszej repre 
zentacjj w stosunku %14. 
Boks nasz przeżywał wówczas 
kryzys, n na dobitek złego 
drużynę przygotowano w myśl 


Mecz LK.P. 


Zmiany w składzie druż 

W związku z pierwszym meczem 
o drużynowe mistrzostwo Polski w 
boksie jaki rozegra drużyna  pięś- 
ciarska IKP z mistrzem okręgu wi 
leńskiego KPW Ognisko, dowiadu- 
jemy się, iż w składzie łodzian zaj 
dą pewne zmiany, polegajace prze 
dewszystkiem na tem, iż Graczyk 
ze względu na swe doskonałe wa- 
ruaki fizyczne, wystąpi w wadze 
koguciej, a nie piórkowej. 

W następnej kategorji ujrzymy 
młodego utalentowanego zawodni. 
ka Kowalewskiego, który tak 
świetnie zadebiutował w roku ub. 


Bąkowski, znany pięściarz war- 
szawskiej Skody został zdyskwalili 
kowany przez związek warszaw- 
Ski na przeciąg trzech miesięcy. 
Dyskwalifikacja ta nałożona zosta« 
ła za to, iż mimo wyznaczenia go 
de reprezentacyjnej drużyny War- 
szawy na mecz międzymiastowy z 
reprezentacją Śląska walczył w u- 
biegłą niedzielę w barwach swego 
klubu przeciwko węgierskiej drn- 
Jednocześnie kie- 
rownik sekcji pięściarskiej Skody. 
został zawieszony na przeciąg sze- 


- | ciu miesięcy. 


Dyskwalilykacjn _ Bąkowskiego 
oznacza bardzo poważne osłabienie 


Co usłyszymy d 


7.00 Muzyka z płyt i gimnasty- 


Na gwiaździstym firma- 
— reportaż muzyczny 26 


mencie' 

Lwowa. 
1580 Komunikat 

słowo - handlowej w Łodzi. 
15.40 Płyty. 


izby przemy. 


5 Muzyka salonowa w wyko 
naniu zespołu Arkadjusza Bukina. 

16,40 Przegląd wydawnictw. 

16.55 Recital fortepianowy Hele- 
ny OQywińskiej. 

5 Arje i pieśni w wyk. Sta- 
nistawa Roya. 

17,45 Sylwety akademików lite- 
ratury: I. Leopold Staff. 

18,05 Odczyt pt. „Józef Mehof- 
fer", 

18.25 Skrzynka pocztowa łódzka 

18.50 Feljeton aktualny. 

19.05 Transmisja z placu Mała- 
chowskiego odsłonięcia pomnika 
ku czci poległych żołnierzy POW. 

20.00 Przemówienie z okazji 15- 
lecia odzyskania niepodległości 
państwa polskiego na temat „Ja- 
kiemi siłami zdobyliśmy wolność 
i granice” — wygł. gen. Kazimierz: 
Sosnkowski. 

20.15 Koneert symfoniczny. 

W przerwie koncertu o godz. 
20,55 feljeton literacki pt. „Niepo- 
dległość w zwierciadle literatury” 
— wygł. p. Karol Koźmiński. 

22,15 Mełodje z filmów dźwię- 
kowych z płyt. 

AUDYCJE ZAGRANICZNE 

Kónigswusterhausen (1635) 


20.30 Oktet Szuberta. 


WIADOMOŚCI SPORTOWE 
Polska -- Niemcy w boksie 


Hitlerja „zgodziła się na rewanż 


fałszywych i zgubnych z grun- 
tu wskazań. Jakkolwiek wy 
nik ten nie może być dla nas 
miernikiem sił, przyjął go za 
taki cały świat sportowy, To 
też”do najbliższego spotkania 
* Niemcami przywiązywać 
trzeba kolosalne znaczenie. 

Jednocześnie nawiązano kon 
takt w sprawie rozegrania za- 
wodów Poznań Berlin o 
charakterze międzyrmiasto- 
wym. Mecz ten ma się odbyć 
w Pornaniu w dniu 7 stycznia, 
a następnie drużyna niemiec- 
ka rozegra dalsze spokania z 
rużynami poznańskiemi, bądź 
też pomorskiemi, 


- Ognisko 


ynowego mistrza Łodzi 
na pierwszym kroku bokserskim, 

W wadze półśredniej wystąpi 
znany nockaucista Garncarek, na- 
tomiast Banasiak startować będzie 
w wadze średniej na miejsce 
Chmielewskiego. Ostatecznie więc 
skład IKP będzie następniący: 
Pawlak, Graczyk, Kowalewski, Ta- 
korek, Garncarek, Banasiak, Kem- 
pa i Krenc. 

Organizatorzy zawodów, pragnąc 
przyczynić się do dalszej populary- 
icji boksu w Łodzi, obniżyli ceny 
biletów. Mecz niedzielny odbędzie 
się w sali filharmonji o godz. 16-ej. 


Skoda wybitnie osłabiona 


drużynowego mistrza stolicy i w 
związku z tem szanse IKP na doj 
ście do finalu drużynowych mi- 
strzostw Polski wzrosły niepomier- 
nie 


„Pierwszy krok” 
bokserski 


Pierwszy krok bokserski w Ło- 
dzi odbędzie się w dniach 27 — 29 
listopada. Zgłoszenia przyjmuje 
sekretarjat ŁOZB do dnia 15 b. m. 
Ze względu na stale wzrastającą po 
pularność boksu w Łodzi „Pierwszy 
krok'ć zapowiada się niezwykle cie 
kawie. 


ziś przez radj 


Wiedeń (516) 

17,15 Sonaty wiolonczelowe: Sa- 
martiniego i Rachmaninowa. 

19.00 Recital tortepianowy Bole- 
sława Kona (Preludjnm i Fuga. 
Fantazja C-dur Schumana, Balada 
3 etiudy, Nonkturn i Polonez Szo- 
pena, Warjacje B-moll Szymanow 
skiego). 

Kalundborg (1153) 

22,20  Rapsodja  fortepianowa 
Simsa, Koncert na saksofon Gra 
guna. 

Poste Parisien (328) 

21.30 Operetka Yasina 
usta”. 

Bukareszt (395) 

20.00 Koncert (Suita  F-moll 
Roussela, Koncert. skrzypcowy La 
lo, Symfonja, D-moll Francka). 

Sottens (403) . 

20.20  Kwartety smyczkowe 
Haydna G-dur i Borodina Nr. 2 

Budapeszt (550) 

19.30 Opera Gounoda ., 


„Twojt 


Faust”, 


ZWIERZYNIEC W ŁODZI. 

Jutro nastąpi otwarcie najwięk- 
szego zwierzyńca w Polsce. Zwie- 
rzyniec mieścić się będzie w Łodzi 
przy Al. Kościuszki 73 (hala) i mo- 
że się poszczycić kolosalną ilością 
okazów (przeszło 300) dzikich zwie 
rząt z wszystkich częś ata. Co 
dziennie o godz. 8 wiecz. odbywać 
się, będzie tresura lwów, słoni, la- 
my, niedźwiedzi i t. p. 

Ceny wejścia bardzo dostępne: 
dla dorosłych 49, dla dzieci 25 gr. 


Łódź, 10 listopada 1933 r. G Ba o S Ed A N D m OW yY Łódź, 10 listopada 1938 


Wraz z niewypłacalnością, po- 
wstało w Niemczech nowe słownie 
two. Kredyty, któremi wierzyciel 
nie może swobodnie rozporządzać 
otrzymały nazwę zamrożonych“, 
a należności, które rząd niemiecki 
kazał zablokować, zostały przenie- 
sione na różne konta. Wszelkie za- 
blokowane rodzaje marek mają być 
traktowane na sposób t. zw. scrip- 
sów. Są to skrypty dłużne, które 
wierzyciel zagranicy może sprzedać 
za pośrednictwem jednej centralnej 
instytucji „Gołddiskontobank” za 
połowę nominalnej wartości, Ale 
pod dwoma zasadniczymi warunka 
mi, a mianowicie: 1) że cena kupna 
jest płacona w towarze niemiec- 
kim, eksportowanym zagranicę, 2) 
że jest to wywóz dodatkowy (Zu- 
satzausfahr). 

Wierzyciele zagraniczni znajdują 
się więc na skutek zarządzeń urzę- 
dowych w sytuacji przymusowej: 
albo wypada czekać na zwrot dlu- 
gu ad calendas graecas, albo mu- 
szą się stać agentami wzmocnione- 
go eksportu niemieckiego, 

Z chwilą ogłoszenia niewypłacal 
mości zapowiedzieli Niemcy, że 
wszyscy wierzyciele zagraniczni bę 
dą traktowani jednakowo. Gdy per 
traktacje wspólne nie doprowadzi- 
ły do porozumienia, przystąpili do 
uregulowania odrębnego, Szwajca- 
rji scripsy będą płacone w całości. 
Wzemian za to Szwajcarja przyjęła 
zobowiązanie dopuszczenia wzmo- 
żonego eksportu niemieckiego. Na- 
stępnie porozumieli się Niemcy z 
Holandją i Belgją. Holenderscy wie 
rzyciele otrzymają 
rocze r. b., podobnie jak szwajcar- 
scy, stuprocentową zapłatę scrip- 
sów w walucie, 

Układ z Belgją dotyczył marek 
okupacyjnych, uznanych wielokrot- 
nie w dawniejszych nmowach. Rząd 
belgijski, chcąc uniknąć trudności 
bodżetowych z powodu wstrzyma- 
nia spłat niemieckich, zgodził się 
na dodatkowy import niemiecki. 
Co do niektórych importów, a w 
szczególności zboża, wydał jednak 
zarządzenia ochronne, Niemcy ze 
względów politycznych i ekono- 
micznych zakupiły bowiem w kra- 
jach naddunajskich wielkie ilości 
zboża po niskiej cenie, wzamian 
za co zastrzegly sobie tam eksport 
swych wyrobów przemysłowych. 
Duża cześć zboża rzuciły po niskiej 
cenie na rynki sasiednie, dezorga 
nizując je lub rujnując 

Powszechnie oceniono niemiecki 
sposób zalewania obcych rynków 
liko dumping. Towary niemiecki 
*ą ofiarowane po cenie tańszej, ni 
W innych krajach; seripey ukry- 
wają nową formę dumpingu nie- 
mieckiego. Przemysł  austrjacki 
twrócił się do swego rządu z 
hiem ochrony celnej, celem wal 
parein niedozwolonej konkurencji. 

ząd Rzeszy może kurs sceripsów 
ustalić dowolnie i niektórym do- 
mom eksportowym przyznawać ko 
rzyści, a inne tych korzyści pozba 
wiać, Ponieważ marki zablokowa- 
ne są zdewaloryzowane przez 50- 
procentowe disagio i moga być od- 
dane do dyspozycji handlu zagra- 
nicznego, przeto Niemcy mają moż 
ność wprowadzenia dumpingu w 
szerokie] mierze. 

Nie doszły Niemcy do porozu- 
mienia z wierzycielami anglo-saski 
mi. Pozycja Anglii jest o tyle moc 
na, ponieważ znacznie więcej kupu 
je ona w Niemczech, niż sprzeda- 
je. W Stanach Zjednoczonych 
wszczęto akcję przeciw niemieckie 
ma dumpingowi. Amerykański „Na 
tional Council of Import Traders” 
wystąpił z ostrzeżeniem przeciw 
handlowi sceripsowemu i zapowie- 
dział, że amerykańskie władze cel- 
ne zastosują klauzulę dumpingu 
przy importach z Niemiec, płaco 
nych serlpsami. 

Niemcy przeczą, jakoby uprawia 
ty dumping. Przed dumpingiem wa 
lutowym bronią one się dumpin- 
giem eksportowym. Ironja losu 
zrządziła, że kraje, które obdarzały 


zn drugie pół- |; 


, | czek 


13.100.000 bel bawełny 


Szacunek zbiorów surowca wpłynął na zwyżkę cen 


Departament rolnictwa w Wa: 
szyngtonie w swem V sprawozda- 
niu z r. b. z dnia 8 bm, oblicza 
zbiór bawelny na  13,100.000- bel 
po 500 Ib, każda, Wedlug powyż- 
szego obliczenia zbiór z jednego 
akra wynosi 208,7 Ib. 

Urząd statystyczny oblicza wy- 
łuszczoną ilość bawełny do 1 paź- 
dziernika na 10,361,000 bel (okrą- 
głe bele, liczono, jako połówki). 

Zaznaczyć należy, ża przewidy- 
wany zbiór bawełny wynieść miał 


13,500,000 bel, wobec tego, iż we- 


Nowy Jork: loco (9,55) — 9,90, 


dług szacunku wypadł on prawie | grudzień (9.36) — 9.68, styczeń 
o pół miljona niżej, giełda bawel- | (9,41) — 9,77, marzec (9.57) — 
niana w Nowym Jorku, które na 0- | 9,93 maj (9,70) — 10,05, lipiec — 
bliczenia te jest b. wrażliwa, zare- (9,85) — 10,18. 


agowała natychmiast, podnosząc 
notowania o bliska 30 punktów. 
Ceny bawełny w porównaniu z 


Giełda bawełniana w Liverpoolu 
zareagowała na szacunek ten znacz 


notowaniami z dnia 6 bm. przedsta jnie słabiej, podwyższając notowa- 
wiały się rastępująco: (notowania | nia w porównaniu z dniem poprze- 
w nawiasach oznaczają kursy z| dzajacym w granieach od 4 do 5 


dnia 6 bro. bez nawiasów z dnia 8 |punktów. 


bież. miesiąca). 


(ag) 


Upadłości, nadzory i uklady 


Sąd rozpoznawał sprawę upadłoś Z tego powodu zarząd masy wy 


Sąd handlowy rozpoznawał spra- 
wę firmy „Ernest Szme!ler*, far- 
biarnia (Kilińskiego 192), która w 
czasie od 1930 r. do 1931 r. korzy- 
stała z odroczenia wypłat. 

W toku odroczenia wypłat za- 
warto uklad zapobiegawczy na 70 
proc. w 4 ratach. 

Układ ten został zatwierdzony 
prawomocnym wyrokiem sądu okrę 
gowego. 

12 październiką r. b. przedstawi 
ciel firm zagranicznych S. A. Eta- 
blissements Kuhlman i $. A. de 
Saint Denis w Paryżu zgłosił wnio 
tek do sądu, w którym, powołując 
się na to, iż firma E. Szmeller po- 
mimo wielokrotnych upomńień nie 
its przypadających rat. ż4- 
ł ogłoszenia z urzędu upadłości 


Sąd wyznaczył termin ‘rozprawy, 
na który wezwał zarówno firmę 

. Szmelłer*, jakc też i przed- 

awiciela wierzycielek. 

Do ogłoszenia upadłości jednak 
nie doszło, gdyż przed rozprawa 
przedstawiciel wierzycielek zrzekł 


rozpoznawania wnioski przezeń 


ci firmy „Szmul i Frymeta Langna- 
sowie”, sprzedaż towarów  półwel- 
nianych (Nowomiejska 9), oraz jej 
właścicieli. 

Upadłość ta ogłoszoną została 
na żądanie firmy wierzycielki „A 
Lejbinson i L. Chnciński*, przy- 
czem początkowo ogłoszono upa 
dłość firmie i jej właścicielom 
Szmulówi i Frymecie Langnasom, 
2 6 października r. b. Ickowi Lang- 
nasowi i Natanowi Kacowi, jako 
współwłaścicielom upadłej firmy. 

w stosunku do Szmula i Fryme- 
ty Langnasów sąd zastosował przy 
mus osobisty i podanie o wydanie 
im glejtu pozostawił bez uwzględ- 
pienia, a co do pozostałych upa 
dłych zastosował dozór policji 

Na zebraniu wierzycieli wybrany 
został syndykiem dotychczasowy 
kurator Emil Amster. 

Ponieważ dodatkowo  ogłoszóna 
upadłość wspólnikcm Iekowi 
Langnasowi i Natanowi Kacowi — 
nastąpiła już po mianowaniu 
dyka w pierwotnie ogłoszonej upa- 


szonego, prawdopodobnie na|dłości, zarząd masy zarządził w 
skutek polubownego  zalatwienia | dwukrotnym nowym terminie zwo- 
a prawy, lanie zebrania wierzycieli, na któ- 

* re nikt z wierzycieli się nie stawił. 


$owiety zakupią konfekcie 


Starania rzemiosła łódzkiego o te zamówien'a 


Łódzka izba rzemieślnicza 0 
twzymała od przedstawiciel- 
stwa handlowego Z. S. S, R» 
formacje, że Sowiety zamie 
ją dokonać w Polsce znacz- 
h zakupów konfekcji, a 
nowicie spodni, rękawi- 
meskich, damskich i na 
futrze, krawatów, damskich 
podwiązek i szeregu innych 
artykułów. 


mia: 


Sfery rzemieślnicze  «ajęły 
się niczwłocznie badaniem ma 
żliwości uzyskania udnoś 
nych zleceń,  przeprowadze- 
niem odpowiedniej kalkulacji 
ete 

Ponieważ w grę wchodzi tu- 
taj b. poważna suma, pozyska 
nie tych zamówień posiadało- 
by olbrzymie zmaczenie dla rze 
miosła łódzkiego. 


Dolar dalej słaby 


Brak zainteresowania walutami 


W dnia wcorajszym na łódz 
kim rynku walut zagranic4- 
dalszy spadek 


nych nastąpił 
dolara i funta. 

W obrotach prywatnych du- 
kształtował się w grani 


lar 


otrzymują w najlepszym razie trzy 
czwarte, ale kosztem swego rynku 
gospodarczego. Z jakiej jednak ra- 
cji mają biernie znosić dumping 
niemiecki kraje, które wywiązują 
się ze swych zobowiązań państwo- 
wych i kupieckich? 

Według tej tezy, Niemcy mogą 
płacić swe długi tylko eksporte- 
rom. Z tego by wynikało, że ban- 
kruci otrzymują premię w postaci 


eksportu i że im większe bankrnuc- 
ctwo, tem większa pretmja wywo- 


Niemcy szczególnem zaufaniem, lo- |zowa, 


kwiae m nich olbrzymie kredyty, 


Vidi. 


each od zł. 5.70 do zł. 567 
przy bardzo słabej tendencji. 
Kurs funta notowano w grani- 
cach od zł. 28 do zł. 27,90. I tu 
taj podaż była b, słaba. 

Bank Polski płacił za bank- 
noty zł. 5.63, za czeki zł. 5.65, 
za funty angielskie Bank pła- 
cił zł. 27,59, Podaż w Benku 
Polskim była również bardze 
słaba. 

Dolar złoty utrzymał się w 
granieach dotychczasowych, a 
mianowicie od zł. 0,02 do sł. 
9 również przy bardzo słabej 
podaży i minimalnem zapotrze 
bowanin. 

Inne waluty zagraniczne by- 
ły w komnletnem 
niu. 


zaniedba- i 


stąpił do sądu okręgowego o umo- 
rzenie upadłości co do Icka Lang- 
uasa i Natana Kaca, a  jednoczeć- 
nie pełnomocnik upadłych małż. 
langnasów wystąpił ponownie o 
wydanie im glejtu, 

Sąd upadłość Teka Langnasa i 
Natana Kaca umórzył, zgodnie z 
wnioskiem zarządu masy, utrzymu 
jac jedynie w mocy upadłość eo de 
Szmula i Frymety małż. Langnas, 
którym jednocześnie udzieli] glejtu 
na 1 miesiąc, 


Komisja sfandary* 


zacyjna 

dla eksportu włókien- 

niczego w Łodzi 

Przy izbie przemysłowo - han. 
dlowej w Łodzi powstała komisja 
standaryzacyjna, 

W komisji tej biorą udział przed 
stawiciele ster eksportowych Ło 
dzi, reprezentanci izby oraz urzędu 
wojewódzkiego, 

Zadaniem komisji będzie ustala- 
nie standartów eksportowych. (ag) 


Walne zebranie 
akcjonariuszy 
„Żyrardowa” 


Jak już doniósł „Głos Poranny” 
utworzony został specjalny komi- 
tet obrony praw nuiejszości akcja 
narjuszy Zakładów Żyrardowskich. 

W związku z walnem zebranienm 
akcjonarjuszy „Żyrardowa”, które 
ma się odbyć w dniu 30 b. m. —- 
komitet zwrócił się do wszystkich 
akcjonarjuszy polskich o wzięcie 
udziału w tem zebranin lub ew. u- 
dzielenie piśmiennego  pełnomoc- 
nietwa członkom komitetu. 

Jednocześnie z zapowiedzianem 
walnem zebraniem akcjonarjuszy 
komitet przedstawi za  pośrednic- 
twem specjalnej delegacji ealo- 
kształt tych zagadnień min. skarbu 
oraz min. przem. i handlu. 


Warszawska giełda 


pieniężna 
Na wezorajszem zebraniu giełdy 
walutowo - dewizowej w Warsza» 
wie zapotrzebowanie na dewizy by- 
ło nieco zwiększone, przy tenden- 
cji słabej. Bank Polski płacił za 
banknoty dolarowe 5.68. Notowano; 


-| Belgja 124.20 (— 5), Gdańsk 198.30 


Holandja 359.35 (— 5). Kopenhaga 
125,80 — 126 (plus 60). Londyn 
28.22 (plus 26), Nowy Jork 5.62,50 
— 5,68 (— 5), Nowy Jork kabel 
5.63 — 5.64 (—6), Osło 141,50 (~ 
85), Paryż 34,86, Praga 26.44, 
Sztokholm 145,25 (plus 50), Szwaj- 
carja 172.55 (— 1), Włochy 46.88 
(— 1): w obrotach międzybanko- 
wych Berlin 212.25 (— 15) 
ka niemiecka w obrotach prywat- 
nych 210.75 (— 45) - szyling 
nustrjacki 100.25. funt angielski w 
gotówce 28.20 (plus 30). korona. 
czeska 25.80 (— 5), dolar rotówka 
wy 5.65 (— 10), mbel złoty 4.70,50, 


Budowlara M5 37,50 
Bank Polski 19,50 79.— 
Tendencja wyczekująca, (ag) 


Notowania giełdy 

zbożowo-towarowej 
w Łodzi 

Notowania za 100 kg. loco Łódź: 
żyto 18,50 — 14.— pszenica — 
21,25 — 21,75 jęczmień  browaro- 
wy 15— 21,75 jęczmień przemiało 
wy 13,— 19,50, owies zbierany — 
18.25 — 18,75, owies jednolity — 
18,75 — 14— mąka żytnia 65 pro 
centowa 21,50 — 22-— mąka żyt 
nia 60 proc. 22,25 — 28,25 mąka 
pszenna 65 proc. 33,50 — 35,50 
otręby żytnie 8.25 — 8,75 otręby 
pszenne 8. — 8,50 otręby pszenne 
grube 8,50 — 9— rzepak 40— 
42— ziemniaki jadalne 4— 4,50 
groch polay 22— 23-— groch 
Victoria 25—  29.— koniczyna 
czerwona 160 — 200.— koniczyna 
biała 80 — 120— mak nmiebieskł 
62. — 67 — wyka 15. — 16— 


dolar złoty 8.99.75, rubel srebrny 
1.34, bilon 0.64. 
AKCJE. 

Dla akcji tendencja była. utrzy- 
mana, przy obrotach niewielkich. 
Notowano: Bank Polski 79 — 79.2 
(plus 25), Cukier 22 — 2225 (— 
50), Lilpopy 10.90 (— 10), 


PAPIERY PROCENTOWE. 

Dla papierów procentowych do. 
larowych tendencja była słabsza, 
eé dla prywatnych — nieco moc- 
niejsza Obroty były większe dla 
B proc. Warszawy i ? proe. stabi 
lizacyjnej. Notowano: 4 proc. do- 
tarowa 48.10 — 48.25 (plus 20), 4 
proc. inwestycyjna zwykła 103,50, 
5 proc. konwersyjna 49. 6 proe. 
dolarowa 58,50 — 58,6, 5 proe. 
knlejowa 44.75 (plus 75), 7_ proe- 
stabilizacyjna 5188 — 51,38 
51,50 (— 50), odcinki po 500 dola 
tów 52.50 (—26), 10 proc. kalejo- 
wa 100,50, 4 i pół proc. ziemskie 
4: 7 proc. ziemskie dolarowe 
38, 5 proc. Warszawy 58,38 — 58.75 
& proc. Warszawy 45 — 4525 
(plus 25), 8 proc. Czestachowy. 


Usposobianie ogólne spokojne. 
lag) 


NOTOWANIA BAWEŁNY 
NOWY JORK. 

loco 9,90 listopad 9,58 grudzień 
9.68 styczeń 9.77 luty 9.84 marzec 
9.91 — 9,98 kwiecień 998 maj 
10.05 czerwiec 10.11 lipiec 10.18 
październik 10.38. 

NOWY ORLEAN 

loco 9.59 grudzień 9.64 styczeń 
9.78 marzec 9.88 — 9,89 maj 10.04 
— 10,05 lipiec 10.19 październik 
10.32 — 10.34. 


LIVERPOOL 

loco 525 listopad 515 grudzień 
5.15 styczeń 5,14 Inty 5.14 marze 
5.15 kwiecień 5,16 maj 5,17 ezer- 
wiec 5,17 lipiec 5,18 sierpień 5.19 
wrzesień 5,20 październik 5.21 listo 
pad 5.22 grudzień 5,25 styczeń 5.28 

Egipska: loco 7,01 listopad 6,94 
grudzień 6,92 styczeń 6,96 marzec 
1,02 maj 7,08 lipiec 7,15 pażdzier- 
nik 7,26. 

Upper: loco 5,77 listopad 5.81 
grudzień 5,84 styczeń 5.85 marzec 


29.55, 6 prov. obligacje Warszawy |591 maj 5.97 lipiec 6.03 paździer- 


8 i 9 emisje 48,25 — 43.50. 


Ceduła giełdy łódzkiej 


nik 6.09. 
BREMA 


loco 10.66 grudzień 10.51 sty- 


Na wczorajszem zebraniu gieldo |czeń 10.78 marzec 10.77 maj 10.89 


wem w Łodzi notowano: 


sprzedaż kupno 
Dolary 5.68 5.65 
Dolarówka 48,50 
Inwestycyjna 103,50 103— 
Stabilizac. s2— 31,75 


lipiec 11.02 październik 11,20. 
ALERSANDRJA 
listopad 12.46 styczeń 12,59 ma 


48 — |rzec 12,59 maj 18.29 lipiec 13,54. 


Ashmouni: grudzień 9.82 luty 
9.04 kwiecień 10.12 czerwiec 10,25. 
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„LUNA“ 


Dziś 


Dźwiekowy Kinoteatr 


$ 
i Dziś i dninastępnych 


dni następnych! 


CAPITOL” 


Film, o którym 
cały świat mówi 
z entuzjazmem 

pod tyt. 


SERCE WŁÓCZĘG 


Nadprogram: Kolorowa groteska rysunkowa p. t. „W królestwie Neptuna". 
Passe-partouts i bilety ulgowe nieważne aż do odwołania. 


Początek o g. 4, 6, 8 i 


W roll głównej niezapomniany 


MLE 


10, w sob., niedz, i E o 12 


2 potęgi ekranu! Zmysłowa i ubie Greta Garbo jako KURTYZANA oraz bożyszcze kcbiet Clark 
Gable w dramacie zmysłów i pożądania 


mistrzowskiej reżyserji Z. LEONARDO. 
Nadprogram: Dźwiękowy dodatek i aktualności z kraju! 
WE EE EEEE PECET TN" 


ZUZANN 


Początek 0.4.30, w soboty i niedziele o 12,30. 


A LENOX 


Następny program: „KING KONG" 


Humor w radju polskiem 


Lwów przoduje dzięki audycjom „Na wesołej fali" 


I na tym terenie — jak na tylu 
innych o ile idzie o rozwój życia 


kulturalnego czy umysłowego — 
palmę pierwszeństwa dzierży 
Lwów. 


Zaczęto się to w Noc Sylwestro- 
wę, 31 grudnia, kiedy to rozgłoś- 


nia lwowska nadzla na wszystkie 
stacje Polskiego Radja wesołą 
rewję „Sza! Lwów gra! Audycja 


ta, reżyserowana przez p. Wiktora 
Budzyńskiego (obeznie kierownika 
działu wesołych audycji rozgłośni 
lwowskiej) zyskała sobie powszech 
ne uznanie. Zwłaszcza podobał się 
jeden punkt programu „Na lwow- 
ską nutę” — będacy pierwszą pró- 
bą  radjofonizacji  regjonalizmu 
lwowskiego, z jego miłym, śpiew- 
nym  djalektem, nadającym się 
(jak się pokazało) jak żaden inny 
do odpowiedniego  wyzyskania 
przed mikrofonem. 

Coprawda — trzeba na to odpo- 
wiednich wykonawców, znających 
szystkie najsubtelniejsze niuanse 
specyficznie lwowskiej Swaty 
z jej „tujojkami* i „cajerączkami”. 
A pod tym względem radjo Iwow- 
skie odrazu potrafiło znaleźć „od- 
powiednich ludzi na odpowiedniem 
miejscu”, 

Szły potem przez rok 1931 i 
1932 rozmaite lokalne i ogóinopol- 


w jesieni 1932 pękła bomba: radjo 
lwowskie nadaje „Pierwszą wesołą 
niedzielę radjową”, zrywając z u- 
tartym już szablonem „słuchowisk 
czy „muzyki z płyt? lub „transmi- 
sji lekkiej muzyki” z którejś z ka- 
wiarń lwowskich czy warszawskich 
Pierwsza wesoła niedziela — z nie 
odzownym folklorem łyczakow- 
skim.. 

Sukces niebywały! Do dyrekcji 
napływają setki listów, dzwonią 
przez cały dzień telefony... Po 
chwały i słowa uznania przyjmuje 


dyrekcja początkowo dość... kry- 
tycznie, jako że napływały one 


przeważnie ze Lwowa. A we Lwo- 
wie — miły Boże! — autorzy i wy 
konawry owej audycji mają prze- 
cież tylu znajomych, sympatyków, 
przyjactój, krewnych.. Więc kto 
wie, czy... itd... 

„Wesołe Niedziele” nadaje się 
nadal. Budzą one naprawdę coraz 
żywsze zainteresowanie. Listy na- 
piywają coraz obliciej, ze wszyst- 
kich stron Polski, bo stopniowo 
i Kraków i Katowice  transmitują 
fragmenty tych „Niedzielć — ba, 
nawet i Warszawa włącza się nie- 
kiedy! 

„Niedziel'* takich nadano osiem. 


skie wesole audycje... Aż dopiero 


Pokazało się, że stanowiły one 
„olow” całego pogramu rozgłośni 
Iwowskiej. przysporzyły jej set- 


Nowości wydawnicze 


Wacław Gąsiorowski:  Nihiliści. 
Powieść historyczna z 19 wieku. 
rewolucyjno - politycz: 
lawa 
K„Królobójcy”,  „Anarc 
hiiści* „Ugodowcy” „Filis Polo- 
niae”) powieść, poświęcona Nihi 
listom rosyjskim, przygotowują- 
cym u schylku ub, wieku przy 
rewolucję przeciw  samowładztwn, 
eżanowi kapitalny dokument epo 
Nie jest to bowiem histotja zmy 
na, powieściowa; bohaterami są tu 
z jednej strony znani rewolucjoni- 

: Kibalczyc, Chałturin, 
Malinowska, Kwiatkowski i in, — 
z drugiej zaś ówcześni władcy į sa 
trapi, postacie historyczne, przej- 
mujące czytelnika niemniejszą gra 
zg, niż wówczas, za życia swych 
poddanych i uciemiężonych. Zna- 


my juź tych rewolucjonistów z 
„Królobójców” i niektóre zamachy 
były już tam omówione, tn jednak 
w „Nihilistach” szerzej jest pod- 


małowane tło tych zamachćw 
technika. wykonywania jest ci 
wiej opisana Nie mniej interesu; 
co jest przedstawione życie ówcz 
gnej stolicy carów, k maty naj- 
groźniejszego więzienia: twierdzy 
Petropawłowskiej itd., wogóle nie- 
zmiernie bogaty materjał do obra- 
zów filmowych o okrutnej prze- 
szłości, bo tak to dzisiaj traktować 
należy. Wielki talent pisarski Wa- 
cława Gasiorowskiego potrafił wy- 
dobyć z KA ZE życia rosyjs 


mu to ywanie 


liwitó” PRE 
czas dłuższy w stolicy carów przed 
rewolucją 1905 roku. To też dla 
starszego pokolenia książka ta bę- 
dzie żywym dokumentem, 2 dla 
młodych prawdziwem zwierciadłem 
'lziejów tych lat, które mówią jak 
tezono z samowładztwem. 
+ * * 


Helena Zakrzewska: Białe Róże. 
Powieść dla młodziczy z czasów 
inwazji bolszewickiej. 

Oddawna wyczerpine w poprzed | 


nich trzech wydaniach „Białe 

że” ukazały się znowu, lecz tym 
razem pięknie wydane, na dobrym ' 
papierze, z doskonałoni rycinami 1 


wielobarwną okładką Antoniega 
kiego, jednego z  najlep-i 
h ilustratorów. k dla mło! 
« Świetna autorka wielu po- 
ci, Helena Zakrzewska, opo- 
wiada w „Białych Różach* o przy 
godach, w czasie inwazji 
bolszewickiej w roku 1920 dozna- 
je troje młodzieży: 13-lėtnia Wan- 
dzia, jej 15-letni brat, Janek, oraz 
ich 19-letni brat cioteczny Stefek. 
Rzecz dzieje się na terenie walk 
frontowych, gdyż Stefek sluży ja- 
ko ochotnik w piechocie. Janek — 
w kompanji harcerskiej, a Wan- 
dzia przez nieszczęśliwy zbieg 0- 
koliczności wpada w ręce bolszewi 
ków, wśród których przez kilka 
tygodni przebywa. Powieść jest 
uczuciem _ szczerego 
owiana 
bohaterskich poświęceń się w 0- 
hronie zagrożonej ojczyzny. Opo- 
wiadanie toczy żywo i zajmu- 
iąco tak dalece; że nietylko mło: 
ż, lecz i dorośli czytać będa 
„Białe Róże” z wielkiem zaci 
wieniem. „Biala Róże są poleco 
ne do biblja k kolnych przez 
min. W. R. i O. P., jak zresztą pra 
Heleny Za- 
ntnio wydana 
„»Pojednanie” była 
jtycznie przez kry 


przeniknięta 


tvkę i czytelni] 


nastrojem g 


ki abonentów, którzy pragnęli zna 
leźć w radjo choć raz na tydzień 
trochę zdrowego humoru, choć raz 
na tydzień uśmiać się serdecznie i 
niefrasobliwie z kochanego Tońka 
i Szczepka, słuchając ich djalogów 
opowiadań i wrażeń. 

Niewątpliwy ten, wyjątkowy suk 
ces sprawia, że wreszcie centrala 
Polskiego Radja postanawia udo- 
Stępnić „Wesołe Niedziele” wszyst 
kim radjosłuchaczom. I oto dnia 
16 lipca b. radjostacja lwowska 
nadaje pierwszą ogólnopolską nie- 
dzielną wesołą audycję pod nazwą 
„Na wesołej lwowskiej fali — co 
od tego czasu staje się regułą. 

O ile porzednio trwały te audy- 
cje zazwyczaj od godz, 16 do 23, 


— to obecnie zajniują one godzinę 
czasu (od 21.15 do 22,15) — co o- 
kazało się zmianą bardzo korzyst- 
ną. Abstrahując już bowiem od nie 
uniknionego znużenia, jakie ogar- 
niać musiało każdego radjosłucha- 
cza (siedem godzin — z malemi 
przerwami!) — nie podobna było 
wypełnić co tydzień siedmiogodzin 


nego programu rzeczami równo- 
rzędnie wartościowemi, skutkiem 
czego program w całości nie za- 


wsze odpowiadał stawianym wyma 
ganiom. Bo zresztą — co zadużo, 
to nie zdrowo, nawet śmiech, za- 
strzyknięty w zbyt dużej dawce, 
może utracić swe cudowne własno- 
ści, jako lekarstwo na nudy, smut- 
ną szarzyznę i przygnębienie. 

Natomiast audycja wesoła, trwa- 
jąca godzinę — to skondensowany 
ekstrakt humoru, dowcipu i Weso- 


łości, — to posilny i orzeźwiający: 
buijon — a nie wodnista zupka, po 
której pływają tylko iu i ówdzie 


tlusie oczka... 

Bo przytem co za współpracowni 
cy! Proszę siadać! Niezrównany 
satyryk Raort i Zbierzchowski i Bu 
dzyński i Tepa i Fleischer i Schlech 
ter i Tad. Seredyński, — żeby wy- 
mienić tylka rajważniejszych. Każ 
dy oryginalny, każdy „specjalista” 
od takich czy innych „kawałów, 
kaźdy z nich rozkochany poprostu 
w tych „niedzielach*, dzieki któ: 
rym Lwów znowu przypomniał się 
całej Polsce. 

I żeby to tylko Polsce! Dzięki 
travsmitowaniu tych audycji przez 
olbrzyma raszyńskiego zasięg ich 
słyszalności rozszerzył się daleko 
poza granice kraju. Słuchają ich ro 
dacy nasi na obczyźnie: wśród pie- 
ciu tysięcy prawie listów, jakie ra 
lwowska dotąd otrzyma- 
ła w związku z niedzielnemi audy- 
cjami znajdują się listy i z Francji 
i z Warmji i z Prus Wschodnich i 
Czechosłowacji i z Rumunji. A 
jakie to listy! Pisane nieudolnie, 
czasem nawet nie ortograficznie, 
przez ludzi rozmaitego wieku i sta 
nu. W słowach prostych, niewyszu 
kanych wyrażają zadowolenie i u- 
znanie, — ci ludzie 
polską mową, delektujący Sie tyn: 
typowym, lwowskim, niedoścignio- 
nym humorem 


To też obecnie lwowskie audycje 
wesole wchodzą już w stały skład 
|audycji Polskiego Radja na sezon 
jesienny i zimowy. 


„Kropli Mleka“ 


setki tysięcy głośników w Polsce 
|i zagranicą rozbrzmiewać będą we 
sołemi skeczami, djalogami, piosen 
kami, idącemi w daleki świat ze 


stęsknieni za | 


PANI I JEJ TOALETA 


Stroje domowe 


Dla pani domu. najodpowied 
niejszy jest szlafrok, gdyż moż 
na go nosić na bieliźnie i nie 
przeszkadza on w wykonywa- 
niu czynności domowych. 

Szlafrok (na prawo) uszyty 
jest z grubego fląuszu i ozdo- 
bionv jasnym flauszem. 

Strój domowy jest zaś raczej 
luksusem i przeznaczony jest 
dla zawodowo pracującej pani, 
która po pracy chce spędzić 


Często prosta, sportowa 


gancką suknię popołudniową. 
Na rysunku prawym widzi 


wełny. Część górna 
się w stanie bluzkowo, 


mi na bokach. Rekawy prz 


pięte na zatrzaski. 


lstudia lwowskiego radja. 


mej sukienki nosi sie krem 


sn- | wa, 
kawami z beige - bronzowy:» 


kienka za pomocą kilku drob- 
nostek daje się zmienić w ele- 


my skromną sukienkę z beige 
przekład! 
część 
1 co niedziełę | środkowa mocno opina biodrz 
spódniczka jest gładka z fałda- 


Na przedpołudnie do tej 5%- 


wieczór w domu. Składa się 
on z kimona w duże kwiaty i 
szerokich spodni, 

Pośrodku widzimy kaftanik 
z białego jedwabiu, e bardzo 
wrostym (kroju: pelerynka na 
dole okrągła, obszyta korenecz 
ką. Żakiecik domowy z aksa- 
mitu do prania oddaje nieoce- 
nione usługi. Można go nosić 
do spodni lub na lekiei sukien 
ee. 


Ozdoby do sukienek 


jednakową bluzeczkę z rę: 


krawatem 
pasek. 

Ta sama sukienka stanie się 
wizytową, gdy włożymy do niej 
odpowiednie rękawy i elegane- 


i beige zamszow 


ki koronikowy kołnierzyk i 
mankiety. 
Gdy jesteśmy w posiadaniu 


dużego kawałka białego jedwa- 
bin, możemy z niego zrobić du 
ży pelerynkowaty kołnierz, za- 
piety na ramieniu. 
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Dźwiękowy Kino-Teatr 


„Przedwiośnie“ 


Żeromskiego 74, 
róg Kopernika 


10.X1.— „GLOS PORANNY* — 1933 


Największy film świata! Film nad filmy, osnuty na tle epoki Nerona. 


Nr, 811 


Wobec entuzjazmu z jakim się spotkał film 


W CIENIU KRZYŻA 


oraz wskutek odejścia tysięcy osób od kasy, wobec braku miejsce 


przedłużamy wyświeśłanie filmu do 13 listopada włącznie. 


W rolach głównych: £laudette 


Colbert, Elissa Landi, Frederic March i Charies Laugthon oraz 7.500 statystów. 
Następny program: „Córka Pułku” z ANNY ONDRĄ w roli głównej. 


Dr. 


Niewiażski 


i moczopłolowe 


Andrzeja 5, telef. 159-40 
przyjmuje od 8—11 rano i od 5—9 w 
w niedziele i święta od 9—1 


Dr. 


Szmm GOLIFYNO 


Rentgenolog 
powrócił 


"R — — 


Dr. med. 


Wotkowyski 


Cegielniana 4 tel. 216-90 
Choroby weneryczne, moczo- 
płelowe ! skórne 
przyjmuje od 9— 1 i od 5— 9 wiece, 
w niedz. i święta od 9 do 1 po poł 


Dr. med. 


E. NATECKI 


Spec. ohorób skórnych, wene- 
rycznych i moczopłelowych 
Nawrot 32 tel. 213-18 

przyjmuje od 6—10 r, i od 5 — 9 w 

w niadslele i święta od 90—13 w poł 


Dr. ma 


$. Kryńska 


Chor. skórne i jeryczne 
(kobiety i dzieci) 
godz. przyj. oł 9—11 i 3—4 po poł. 


Sienkiewicza FA telef. dkc-10. 


Doktór 


KLINGER 


spec. chor. weneryexn., skórnych | 


i włosów (porady eeksualno) 
Andrzeja 2, tel. 132-28 


Przyjmuje od 9—11 rano l od 6—8 w. 
W niedzielę i święte od 10—12 


Dr. med. 


Artur Banasz 


chirurg-urolog 
Wólezańeka 28 
przyjmuje od 4 do 6 pp. 
Dla niezamożnych ceny 
leeznicowe 


TEATR REWIJi 


Komikó 
At. i-go Maja 2. 
Początek w dni powsz: o godz. 


8 i 10 wiecz., w soboty, niedz. 
i święta o 5, 7.30 i 10 wiecz, 


Wstęp na widownię po każdym 
numerze, 


Od dziś i codziennie wielki bezkonk. reportaż rewjowy 


ze. Na obie łopatki 


4 Polux- 


w 20 oryginalnych 
przebojowych obrazach 


Nasze ssy: Mieczysław Mirski, Gina Krasieńska, Kaz. Bejon, Enrico & Lucy, Wacław Orski, 
strowskioh 4, Balet Luzińskie| (Ira, Rena, Meri), Z. Szajdzińska, Mieclo Wałewski 


== Wielki Międzynarodowy Turniej zapaśniczy KOBIET 


o mistrzostwo Polski i nagrody pieniężne. 
Turniej odbywa się w myśl 
rzepisów Międzynarodow. Federacji Atletycznej (Sekcja Kobieca). 

r. i reż: K. BAJON i W. ORSKI. 
STRAUSMANA 


Sędzinje w ringu międzynarodowy 


pi 
CODZIENNIE WALCZĄ 3 PARY. 


Sala dobrze ogrzewana. 


sędzia atletyceny p. GREEN. 


Kie: 
— Muzyka pod bat. p. 


Suche MASAŻE 


wydelikacają i uszla- 
chetniają cerę. 


cukiernia 


Przejazd 1, 
zawiadamia. iż dla wygody P. T. Kli- 


jenteli otworzony 


uł. Kilińskiego 97, tol (33-72. 
4 Specjalność PĄCZKI w cie AS p. 


Zakład fotograficzny 


są 6-go SIERPNIA 9 


Wykonuje: wszelkie zdjęcia grupowe, z uroczystości, w 
stowarzyszeniach, szkołach i t. p., zdjęcia techniczne 
budowli, maszyn, wnętrz, sklepów i wystaw sklepo- 
wych; reprodukcje obrazów i różnych przedmiotów; 


SPBT). ZDJĘCIA SPORTOWE i AKTUALNE 


W zakładzie wykonywamy 


dowodów po bardzo niskich cenach. 


SPECJALNY DZIAŁ PORTRETÓW i PRAC AMATORSKICH. 


Ceny b. niskie. 


najnowszą metodą d-ra Auriela 
z Paryża 


Szybki skutek niezawodny ! 
Liezne podziękowania! 


nstfluł de Beauté 


eoma 


Piotrkowska 121 
poprz. of. I p. Tel. 155-55 


„LrÓWŁO” 


tel. 209-87 


został sklep przy 


„SFINKS 


zdjęcia pocztówkowe i do 


Ceny b. niskie 


z Ta 
Ogłoszenia drobne A 
DOE | 


STETE PECET ACZ 
(G nanka j wychowanie GE 
AREA a TEE; KTO 20 
NAUCZYCIEL rutynowany udziela 
lekcji jęz, niemieckiego i francu 
skiego. Tel. 20522 od 2 — 4 po 
poludniu. 3— 


EEE | 


ZŁOTO, SREBRO, 
biżuterję : kwity lombardowe 
kupuje i płaci najwyższe ceny 


Mi jubilerski I. Fijałko, 
Piotrkowska 7. x 


I! BRYLANTY !! 
ZŁOTO, SREBRO, BIŻUTERIĘ, 
kwity lombardowe kupuję i płacę 
najwyżase ceny. Magazyn jubilerski 
M. Nizes, Piotrkowska 30. 


~ BRYLANTY 


ZŁOTO, SREBRO, RÓŻNĄ BIŻU: 
TURJĘ, kwity łombardowe kupuje i 
płaci najwyższe ceny. Magazyn jubi- 
lerski M. H. Lissak, Piotrkowska 5 


| Różne i 


eż EJ 
PENSJONAT  Hochmana, Wiśnio- 
wa Góra, tel. 10. Wykwitna kuck- 
nia, na żądanie również kuchnian 
djetetyczna. 


Serdeczne 


HALINO! pozdro- 


wienia, Kr. 


SKRADZIONO dowód osobisty wy 
dany przez strostwo grodzkie w 
Łodzi na nazw. Oskar Zygmunt 
Han, Tatrzańska 70. 


5018—3 


Posady 


||STRNOGRAFISTKA polsko- 


niemiecka, siła pierwszorzędna 


Ü| (francuski, angielski) poszukuje 


pracy. Of. do adm. „Gł. Por.* 
«sub. „Steno“. 914—5 


[DYNAMO I MOTORY) 


Bergman, Siemens, Póge i inni 
od 1a do 100 P, S. 
Ceny likwidacyjne 
Watt, Narutowicza 16, tel. 190-38. 


Do akt. Nr. Em 1566/35 


OBWIESZCZENIE. 
Komornik Sądu Grodskiego w Pio- 
dsi, rewiru 4, Stefan Zajkowski, #3- 
mioszkały w Łodzi, przy ol, 
Narutowicza 35 
zasadsie art. 602 K.P. C, ogłasza, że 
w dniu 22 listopada 1983 r. o gods. 
13 w Bodzi, przy ul, Przejasd 40 
odbędzie się publiczna licytacja va- 
chomości a mianowicie: mebli 
osmmeowanych na łączną sumę 1.150 
sł, kóre można oglądać w dniu 
lieytacji w miejscu sprzedaży, w cga- 
sie wyżej oznaczonym. 
Łódś, dn. 6.11,35 r. 
Komornik (-) S. Zajkowski. 
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(nylikWilacYJNE 
MEBLE 


nowe i używane 


A. Waicman 
6. SIENKIEWICZA 6. 


LARERE E ER E E E R E E 
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POSZUKIWANY duży niekrę- 
pujący umeblowany pokój z 
wszelkiemi wygodami przex mło- 
de bezdzietne małżeństwo. Dzwo* 
nić 103—35 do +ej popołudniu i 
od B-ej wieczór. 912—2 


POKóJ umeblowany z telefo- 
nem, łazienką dla pana do wy- 
najęcia. Mielczarskiego 24, m. 5 
tel. 163-50. 


DWA POKOJE z oddzielnem 


wejściem na biuro, ulica Piotr- 
kowska, I piętro do odnajęcia. 


Dzwonić 144-11. 


rzejazd 2 


Bi 


Ceny miejsc: I seans 54 i 86 gr. 


nast. 85 gr., 1.09 i 1.30. 


Prenumerata 


Dziś i dni następnych! 


Poraz pierwszy w Lodzi? 


WILLIAM HAYNES 


w swej najnowszej i najlepszej kreacji, produkcji 1933 | 34 r. w filmie p. t. 


„Królowa $Szybkości” 


w pozostałych rolach: Madge Evans, Conrad Nagel, Gliffe Edwards 


Passe-partouts, prócz urzędowych, nieważne. 


miesigczna „Glosa Porannego* se waspstkiemi do- 
datkami wynosi w Lodel si. 4,60, za © 


Mgroszy, z przesy'ką pocztową w kraju — zł, A— zegranicą — sè 9.- 
i od i ak Md w Świe na 


Rękopisów redakcja nie zwraca. 


Redaktor Eugenjusz Kronman. 


Ogłoszenia 


redakcyjnym zł. 


najmniejsze ogłoszenie zł. 1 


za wiersz milimetrowy 1-szpaltowy 


(strona $ sspalt): laza strona 2 sł; 


| Bungi 


Ceny miejsc: 1 seans 54 i 85 gr. 
nast. 54, 85 å 1.09 


Reklamy tekstem 


1.50% w tekście: z zastrzeżeniem miejsca na atronia od 2 do 7 włącznie 60 gr. 
bea zastrzeżenia miejsca 50 gr., nekrologi 40 gr. Zwyczajne (str. 10 szpalt) 12gr. Drobne 15 gr. za wyra 


20. Ogłoszenia saręczynowe i zaślubinowe 12 sł. 
obliczane są o 50%0 drożej, firm sagr. 10000. Za ogłoszenia tabelarycsne lub fantaz. dodatk. 50%, 


Ogłoszenia zamiejscowe 
Ogło- 


szenia dwukolor. o 50// drożej. Reklamy w dodatku Ilustrowanym za 1 dm. kwadratowy 1. sl. 


Ze Wydawniotwo odp. Hugenjusz Kronman., Prasa“, wydawnicza sp. z ogr. odp. 


W drukarni wlasnej Piotrkowska 101 


